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F R i  N U M C R A T  A:

ottestęnmia
t>,f Łwcwłe ter* kostawy V    2600 — MŁ
« t  Lwowie 7, dostawą  ............................. .... . 2 7 0 0 - Mfc
: przesyłką pocztową w P o l s c e ..................................... - 1700 — Mg.
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skiej*, Lwów, ulica Powdałe 8, w godzinach ud S—ż t 6—? i biura 
S. Sokalewsid i Ska ulica jagiellońska 7.

Wschodnia część Małopolski 
dla Polski.

W  dzienniku  „N ouvel!es“ zn a jd u jem y  a r ty ­
kuł H. M onforta, o m a w ia ją cy  k w e s tię  G alicji 
z pow odu p ro jek tu  sz e ro k o  ‘zak reślo n e j au to n o ru S  
k tó ra  w ejdz ie  tem  sa m em  w  ży c ie  po udzieleniu  
»Pro4>a-ty p rze z  N aczeln ika P a ń s tw a .

„G alicja W schodn ia  — p isze  p. M onfort — 
to  eżęść  dzisie jszej M ałopolski po ło żo n a  na w sch ó d  
« d  rzek i S an , a n a leż ąc a  b ezsp o rn ie  do P o lak i aż  
do ro zb io ru  w  x. 1795, m ocą k tó reg o  p rzy d z ie lo n ą  

•zosta ła  A usirji. Z am ieszk u jąca  ją ludność po lska 
osiad ła  p rz e w a ż n ie  po m iastach , p o d cz as  g d y  ru ­
ska  po w iększe j częśc i zg ru p o w a ła  w ieś. Na jak iś 
czas p rze d  w o jn ą  A u strja , ho łdu jąc  odw ieczne j 
Polityce sw o je j: divi.de e t im pera  ■— poczu ta  w y ­
su w ać p rze c iw  sobie dw ie  te  n a ro d o w o śc i b ra t  
nie, to  też  sk o ro  się w o jna  ro zp a d em  z lep k o w ej 
au s tro -w ę g ie rsk ie j m o ra tc łij i  z a k o ń cz y ła , w y p ły ­
nął na w id o w n ię  P e tru s z e w y c z , b . p ó śa ł do p a r la ­
m entu, usiłu jąc  u tw o rz y ć  ,\v  G alicji W sch . p seu d o  
rząd  u k ra iń sk i —  czy li ruski. Z am ach  ten  sp e łz ł 
na n iczem  m im o na jlep szą  w o lą  o ży w io n e j pom o­
cy ze  s tro n y  w ijącego  .się w  d rg a w k a c h  śm ie r te l­
nych p a ń s tw a  a u s tro -w ęg ie rsk ieg o  i 'm im o  te r r o ­
ru. jak iego  o rg je  ro zp ę tan o  w  s to sunku  do  P o la ­
ków , w y p u szc za jąc  n a  n ich  o z sz a la łe  fale  m ę tó w  
d y sz ąc y ch  ż ą d z ą  w stą p ie n ia  w  ś la d y  w sch o d n ie ­
go są s iad a , w  k tó ry m  so w ie ty  już  k rw a w e  św ięci- 

. ly try u m fy . B a n d y , re k ru tu ją c e  się z ‘ży w io łó w , 
jakich nie b ra k  n igdy , jeżli o n iecną chodzi rbfbołę, 
rzu c iły  sięi do rab u n k ó w , pożog i i m ordów , w sz ę ­
dzie, gdzie  w ę s z y ć  im  dano  o p ó r i uczciw ość, 
n iw e lu jąc  w  te j sw o je j w śc iek ło śc i P o la k ó w  z ro z ­
sądnie m y śląc y m i R usinam i do teg o  s topn ia , że 
i*awet ci o sta tn i z w estch n ien iem  ulgi p o w ita li 
uddeia ły  w o jsk  polskich , p rz y b y w a ją c e  n ieszczę 
s-KOj po łaci k ra ju  z o d s ie cz ą  r h as łem  p ra w o rz ą d ­
ności.

„O d  teg o  to  c z j .s u  d z ie rż y  P o lsk a  w ła d z ę  w  
Galicji W sch o d n ie j, p rz y ią w s z y  p o n a d to  z ra m ie ­
nia R a d y  N a jw y ż sze j r a d a r y  jei u c h w a łą  z dnia 
25. c z e rw c a  1919 m a n d a t o b ro n y  tej ziem i p rzed  
inw azjam i bo lszew ick iem u  Z arzą d  G alicji W sch . 

.sp ra w o w a n y  od  lai  3 z g ó rą  p rz e z  sp rzym ierzeń*  
•ców .inszych  ku p e łn e j ich chw ale  je s t te ż  w y ­
m ow nym  dow odem  o rg an iz ac y jn y ch  zdolności 
Polskich n a s z y c h  p rzy jac ió ł. N ależy  b o w iem  u p rz y ­
tom nić sobie, że  p o c z ą w sz y  od r. 1914 aż  p o  r. 
1920 G alic ja  W sch o d n ia  nic p rz e s ta w a ła  by ć  te re ­
nem  w alk  i n a jazd ó w . T o ż  sześc io lec ie  k rw a w e g o  
P rz e o ry w a n ia  tej ziem i n ie szczęsn e j z ru jn o w a ło  
doszczętn ie  k ra j, k tó re g o  2,600.000 h e k ta ró w  ż y ­
zn eg o  czarnoziem u  w ra z  z odpaw iedniiro kontym r 
R entem  in w e n ta rz a , z p ro sp e ru ją cy m i p rze d  r . 
1914 ta rtak am i, cu k ro w n iam i i go rze ln iam i w y d a ­
tnie p rz e z  d ług ie  la ta  'zasila ła  g o sp o d a rk ą  zaibor- 
cjsego p a ń s tw a . P o lsk a  zo s ta ła  ziem ia po  w ojn ie  
w  2 /3  od łog iem  leżącą , in w e n ta rz  zn iszczony , 
d rze w o stan  p rze ro b io n y , w a r s ta ty  p ra c y  w  
g ruzach  — w szę d z ie  ru in y  i zg liszcza — ludność 
W iejska p z e w aż n ie  tu ląca  się po z iem iankach . Ł a ­
tw o  za te m  zrozum ieć , żc  ludność ta , w o jn a  i cho- 
r oba mi zd z ie s ią tk o w an a , nie b y ła  w  stan ie  pod ­
nieść się  sam a z  ru iny .

R z ą d  polsk i pod ją ł p rz e to  dzie ło  o d b u d o w y  — 
fZucH n rilja rdy  n a  ce le  k u ltu ry  ro ln iczej, na od­

b u d o w ę d ró g  i kolei, na uruchom ien ie  ży c ia  n o r­
m alnego. Z końcem  1921 r. s tan  o d ło g ó w  z re d u k o ­
w a n y  z o s ta ł do mit.ii.umm, in w e n ta rz  d o p ro w a d zo ­
n y  do p rze d w o jen n e j n o rm y , budynki g o sp o d a rc ze  
za ja śn ia ły  no w o ścią , fab ry k i tę tn ić  sp ra w n o śc ią  
poczęły .

„W  ca łe m  napięciu  tej iśc ie tw ó rc z e j p ra c y  
dz iw ny  tk w ił jednak  p a ra d o k s  R z ą d  po lsk i — o to  
nad ludzk ie  cz y n ią c  w y siłk i, h y  sp u sto szo n ą  G ali­
cję W sch o d n ią  do k w itn ą ce g o  d o p ro w a d z ić  stan u , 
nie m iał za ra z e m  p ew n o śc i, iż p ra c ę  tę  p ro  dom o 
sua podejm u je : je s t w  posiadan iu  te j ziem i de fa ­
cto, n ie  m a jej w sz a k ż e  de jurę.

„A rty k u ł 91 tra k ta tu  w  S t. G erm a in  za s trz e g a  
m ianow icie , iż A ustrja  z rz e k a  się  na rzecz m o­
c a rs tw  E n fe n ty  p ra w  sw oich d o  ty c h  daw n ie j 
p rz e z  n ią  posiad an y ch  te ry to r ió w , k tó re  w  chw ili 
z a w a rc ia  tra k ta tu  n ie  z o s ta ły  p rz y z n a n e  żadnem u 
z p a ń s tw  o śc iennych . C elem  p o w y ż sz e j k lauzuli 
b y ło  a p r io ry s ty c z n e  z a w a ro w a n ię  n a  k o rz y ść  Au­
strii repub likańsk ie j p o s ta n o w ień , jak ie w  p r z y ­
sz ło śc i p o w z ię te  zo s tan ą  odnośn ie  do d aw n y c h  
te ry to r ió w  A ustrii m óitarch icznej. N iek tó re  jednak  
z m o c a rs tw  zachodn ich  w sk a z y w a ć  n a  n ie  zb y ­
te c z n a  ch y b a  •— nie o m ieszk a ły  w y s tą p ić  na jej 
za sa d z ie  z a rg u m en tac ją , zm ierza jąca  do d ow o l­
nego  p rze sąd z en ia  o  p rzyna leżnośc i O alicii W sch . 
pod p re te k s te m , iż zam ieszk u jąca  ia ludność nie 
je s t w y łąc zn ie  po lską. R z ąd  R zeczy p o sp o lite j P o l­
sk ie j nie m ógł — m a się ro zu m ieć  ■- zgodzić się 
na  ren pun k t w kteeu ia , odm ów ił też  z tego  p o w o ­
du w sp ó łp ra c y  sw o je j w  tra k ta c ie  se w rsk im  Go. 
IX. 1920). k tó ry  to t ra k ta t  u n iew ażn iła  z re sz tą  s a ­
m a s iła  fak tó w , a  k tó ry  w sch o d n ią  część  G alicji 
z o s taw ia ł p o za  o b rębem  g ran ie  P o lsk i.

„C o p ra w d a  od r. 7919 ra d n e  z m o c a rs tw  E n - 
te n ty  n ie  pokusiło  się o a u to ry ta ty w n ą  ingerencję  
w  sp ra w a c h  Galicji W sch.. m im o. żc o d n o śn y  a r ­
ty k u ł tra k ta tu  w  S t. Ciermaire u p raw n ia ł je do e- 
w eritu ą ln e j in te rw e n c ji, f- te m  w szy s tk iem  jednak  
n ie  m oże P o lsk a  a k c ep to w a ć  w  n ieskończoność  
tak ieg o  ju ry d y cz n eg o  anach ron izm u , to też  obe­
cnie, doprow adziv.?sgy do k o ń ca  dzieło  o d rodzen ia  
ziem  w sch o d n ich , żąd a  uznan ia  przez- m o c a rs tw a  
te zy , na s tr a ż y  k tó re j od p o czą tk u  s ta ła , a mia­
now icie. n iepodzie lności daw nej G alicji, o raz  tum a­
nią p ra w  P o lsk i do całe j M ałopolski.

..P rz y z n a ć  należy , iż p u n k t w idzen ia  R z ec zy ­
posp o lite j je s t w  ca le ; pełn i u za sad n io n y . Niefor­
tun n y  p lan  podziału  Galicji, to w y tw ó r  cz asó w  
osta tn ich . H isto ry czn ie  w schodnia jej cześć  nie 
b y ła  n igdy  o d e rw an a  od zachodn iej, z k tó rą  p o ­

n ad to  nierozerwalni*; s ta n o w i c a ło ść  geo g ra ficzn ą  
i g o sp o d a rczą . D o w o d em  teg o  fak t, iż do ro zb io ­
ró w  P o lsk i G alicja w chodz iła  in te g ra ln ie  w  ca ło ść  
d z ie rż a w  R zeczypospo lite j —  za ś  po ich dokona- 
nart p rz e sz ła  ró w n ież  n iepodzie lna  pod b e r ło  H ab s­
burgów ', tw o rz ą c  pod  rząd em  au striack im  z w a r tą  
i jed n o litą  jed n o stk ę  ad m in is tracy jn ą . O dm ów ien ie  
w ięc  P o lsce  p ra w a  w ejśc ia  napo  w ró t w  posiada­
nie ziem , k tó re  d aw n ie j b ez sp rze czn ą  jej b y ły  w ła ­
sn o śc ią , z  k tó ry c h  w  chwiK n iem ocy p o p ro stu  
o g rab io n ą  z o s ta ła , a k tó re  dziś re w in d y k o w a ć  za­
m ierza  w  w aru n k a c h , jakie w las jta  stw orzy ła , 
k rw ią  i p ra c ą  — b y ło b y  u san k c jo n o w an iem  d a w ­
nego. b e z p ra w ia  i n o w em  p o g w ałcen iem  za sa d  
sp raw ie d liw o śc i.

C óż-bo  z o s ta ło b y  w re sz c ie  'do zrrfoieriia z tym  
sz m atem  ziem i, g d y b y  się u p ie rano  p rz y  o d e rw a ­
niu go od P o lsk i?  T ra k ta t  ry sk i (1S.1II 192l). w  
k tó ry m  jako k o n tra h e n t w y s tę p o w a ła  sow iecka 
repub lika  u k ra iń sk a , o zn acza  rze k ę  Z b rucz, tę  n a ­
tu ra ln ą  g ran icę  G alicji od w sch o d u , jak o  linję g ra ­
niczną p o m ię d zy  P o lsk ą  a U k ra in ą . W  ten sposób  
u z n a ła  sam a U k ra in a  b ezp raw n ieść  w sz e lk ic h  z a ­
k u só w  na G alicję W sch .. o p a r ty c h  na za sa d z ie  ru- 
lenizm u pew ne? części zam ieszk u jące j ją  hidnoSci

„Ze w zg lędu  na z a g w a ra n to w a n ie  p raw  te j 
w łaśn ie  ludności, na zap ew n ien ie  sp raw ie d liw eg o  
dla n ie j u s ta w o d a w s tw a  i o to czen ie  jej n a le ż y tą  
op ieką z a s trz e g ły  ' sob ie m o c a rs tw a  zachodnie 
tra k ta te m  w  S t Germ ain- p ra w o  ew e n tu a ln eg o  ro z ­
p o rządzen ia  G alicją W sch . pod ług  uznania w ła s n e ­
go. T em  jednak  uznaniem  w iedzione , z ło ży ły  
p rze d  3-pKt ła ty  - -  juk to  już w y że j w spom niano  - -  
za rząd ' jej w y łą c z n ic  w  rę c e  P o lsk i. Żc zaś co ipso 
p rze n io s ły  n a  tę  o s ta tn ią  p raw a  su w eren n o śc i 
sw o je j w  te j zak'V estenow ane-i części 'k ra ju , żc 
z d ru g ie j s tro n y  — R zeczp o sp o lita  w sp an ia ły m  a u ­
tonom ii g es tem  za p e w n ia  niepoiskiru. jej m śeszJtań- 
com  spełn ien ie  w szy s tk ich  p o s tu la tó w  — k w estia  
w ięc  tem  sam em  ro z w ią z a n a  zostaje .

„T a k  p rze d staw i*  się obecny  star, rzeczy . 
C zy liż  p o d k reś la ć  p o trz e b a  jednom yślność , ż jaką 
w  sp ra w ie  tej w y p o w iad a  s*ę opinia francuska, z a ­
ró w n o  jak  b e lg ijsk a?  P o m ija jąc . ;ż n a jży w o tn ie j­
sze  in te re sy  tak  F ra n c ji jak Belgii d o m ag a ją  się, 
b y  p o tężn a  j za so b n a  P o lsk a  m urcm  s ta n ę ła  po­
m iędzy  N iem cam i a R osją , p rzy n o si z so b ą  wyże? 
podane ro zw ią zan ie  prob lem u w sdic-dnio-galicyj- 
ski-ego w y m o w n e  w a lo ry : • zd ro w eg o  rozum u, 
p rze zo rn e j m ąd ro śc i i sp raw ied liw o śc i. T ę chyibe 
- -  n a p ra w d ę  w y s ta rc z y ć  p o w in n y ".

W y n i k  w y b o r ó w .
W a rsz a w a . 6/XI. Gody. ]2  w  południe. O bli­

czono g ło sy  w  339 ob w o d ach . N ajw ięk szą  ilość u- 
z y s k a ły  n a s tęp u jące  lis ty : nr. 2 — 83:842, n r. 5 —
26.345, nr. 8  - -  167.862. nr. 10   16.727, n r. 16 -
60.126, n r. 20 — 23.238.

W a rsz a w a . 6 / 11. Do g o dziny  11 ran o  obli­
czono  gło-syr z 335 kom isy o b w o d o w y ch . N ajw ięk ­
sz ą  liczbę g ło só w  o trz y m a ły  n as tęp u jące  lis ty : 
nr. 2 _  82.284, nr. 5 -  26.080, nr. 8  —  166.598. 
lir. 10 —  16.600, n r . 16 — 49.781, nr. 20 —  23.000.

W a rsz a w a . 6 / 11. D o godz. 12 obliczono  g lo­
sy  ?. ,339 m iejsc o b w o d o w y c h : N a jw ięk szą  liczbę

u z y s k a ły  n as tęp u jące  l is ty :  Nr. 2 —  83.842, nr. 5
26.345. nr. S - - -  167.862, nr. 10 — 16.727, 16 -  
60.136, 20  —  23.238. O ficjalne cyfry' b ęd ą  znane 
w e w to rek .

W a rsz a w a , (A\V.) 'P ro w iz o ry c z n e  wyfriifci 
g ło so w a n ia  w 20  obw odach, pow iatu  w a r s z a w ­
sk ieg o  na uprą wtulonych do g ło so w an ia  26,937 
g ło so w a ło  18.672. Z tego  n a  hstę  1 paóto  2.140. 
.na listę 2 — 2.404, na lis tę  8 — 8.723. na żfetę 16 
,3.437.

W a rsz a w a . (A W .) O gó lna liczba g to só w  z ło -, 
żernych tu  w y n o s i: 395.430. z tego  Usta 2 — 78.206‘



2 „G A Z E T A  L W O W S K A " ' z t f t in  8. l i s to p a d a  1922.

(3  m an d a ty ), lista 4 — 18.902. (bez m andatu ), lis ta  
— 168.770 (7 m andatów ), lista 10 — 16.553 (bez 

ąpiandatu), lis ta  11 — 1.201 (bez rnand .), lis ta  12 — 
*6.422 (tez. m andatu ), lista 16 — 50.083 (2 m and.), 
lis ta  20 — 23.248 ( l m andat). O trzym aj;) w ięc  

•■mandaty (następujący  p o sło w ie : z listy  8 : gen .
H aller, G łąb lńsk i, G dyk , Ś trońsk i, P iuzynianka, 
B łażejew ioz, liski. W o b ec  tego , że G iąb iń sk i u z y ­
sk a ł też m an d a t w  ionyim o k ręgu  p rzech o d z i jak o  
7 -m y d r. R a b sk i..Z  ‘lis ty  2 w y jd ą : B arłick i, J a w o ­

ro w s k i, P rą u s so w a , Z f e ty  16.:, G runbaum  i 
K irsch b raan . Z lis ty  5: K ró likow sk i, z listy  2 0 : 
P ry lu ck L
1 W a rsz a w a . (AW ). B iu ro  w y b o rc z e  P P S . po ­
daje  w iad o m o ść  o w y b o rz e  n as tęp u jący c h  p o s łó w  • 
'o k ręg  kalisk i G ard eck i K olno Ś iedzińsk i, Lublin 
^M alinowski, R adom  A rc iszew sk i, K rak ó w  B o b ro w ­
ski, L w ó w  .H ausner.

Ł ódź. 6/11. O k rę g o w a  kom is ja  w y b o rc z a  17
(C zę sto c h o w a) nie u s ta liła  je szcze  w y n ik u  w y b o ­
r ó w .  P rz y p u s z c z a ją  jednak , że  lista 8 o trz y m a  3 
m a n d a ty , 3 — 2 m an d a ty , 2 — 1 m a n d a t.

Ł ódź. 6 / 11. W o je w ó d z tw o  łódzk ie  je s t w  po - 
' siadam i u w y n ik u  w y b o ró w  w  okr. 18 (P io trk ó w —■ 
;Br; tez ina). L is ta  1 o trz y m a ła  w  ty m  o k ręg u  15.190,
2 — 11.834, 3 —  9724, 4 -  2042, 7 — 8968, 8  - -  
25.018, 10 —  836, 11 — 907, 12 — 2374, 15 — 143, 
16 — 21 .202 , 20 - -  207. W o b ec  ty c h  w y n ik ó w  li­
s t ą  8 u z y sk a  3 m an d a ty , 16 — 1, 1 — 1 m an d a t. 
‘Z  lis ty  8 w y jd ą  pp. P o p o w sk i H en ry k  nauczycie l, 
K ań e za k  Józof w ó jt i B e re z o w sk i Z ugm unt p ub li­
c y s ta . Z lis ty  16 - -  S c h w a rz s tc in  Szija. z  lis ty  1 
‘F ija łk o w sk i W ła d y s ła w , ‘k ie ro w n ik  o k ręg . Z w iąz- 
ifcu T o w . ro ln iczych .

Ł ódź. 6/11. W o jew ó d z tw o  łódzk ie  o trz y m a io  
w y n ik i w y b o ró w  o k ręg u  16 (K alisz—-W ieluń—T u - 
Vek). L ista  I — 23.913, 2 — 18.984, 3 - -  41.928, 
4 — 660, 7 —  1010, 8 — 52.415, 11 -  70S, 12 — 
10.282, 14 —  768, 15 — 3809. 16 -  20.590, 18 — 
46. .W iobec tego  lis ta  8 o ltrzyim a 2  m a n d a ty , n — 
2 m an d ., 1 —  1 m an d a t, lis ta  6 —  1 m an d at. Z li- 
'p ty  8 w y b ra n i: R a d z isze w sk i H en ry k  b. poseł i 
L a ż e w s^ i B o lesław , u rzędn ik  Izb y  k o n tro li P a ń -  

,"%ańc^afc Józef, w ó jt i B o ro zo w sk i Z y g m u n t, -pubiU 
,. k ie  w ięź A ifred, lekarz . Z listy  I r  .Fa liński Pioin, 
,ro ln ik ; z lis ty  16 — F irk isch  L ejba, rab in  ze Ś w ie ­

ża , z lis ty  2 —  G ard ec k i Z ygm unt, s e k re ta rz  Z w. 
z a w o d o w e g o  w  W a rsza w ie .

Ł ódź. 6/ 1 ). D o ty c h c z a so w y  w yn ik  w y b o ró w  
z o k ręg u  Ł ó d ź  p o w ia t p rz e d s ta w ia  się n a s tę p u ją ­
c o : ob w ó d  łódzki lis ta  8 — 25.700, 1 — 14.623,
16 —  11.805, O k rę g  nr. 18 (R adom ) 1 — 3280,
2 -  12336, 3 -  14.720, 4 — 343S, 5 — 1192, 7 — 
32% , 8 --- 37.020, 32 —  10.800, i 6 - -  10. O k rę g  
15: K onin—S łupce.-. K o n in : 1 — 2865, 2 — 207i,
3 — 11.196, 4 —  123, 5 —  108, 7 — 273, 8  — 9116, 
12 -  4284, 16 — 4863. S łu p ce : 1 — 916, 2 — 5303,
3 — 5312, 4 — 2, 5 — 34, 7 — 615, 8 — 10.505, 
12 — 4% 9. (6  — 5823. O k rę g  18 P io trk ó w : P rz e ­
bieg w y b o ró w  spoko jny . P o rząd k u  n igdzie nie z a ­
kłócono. D o ty c h c z a so w y  w y n ik  p rz e d s ta w ia  się 
n as tęp u jąco : 1 — 13.835, 2 — 7130, 3 — 5178,
4 -  1222, 7 —23830, 8 -  27.137. 10 — 491, W —  
178. 1.2 — 1660. 15 -  70, 16 — 9181, 20 — 11, 24 — 
182. P o w y ż s z e  w yn ik i m o g ą  u lec n iew ielkm ^  
zm ianom . p o n ie w a ż  >z kilku ko m is ji nie rtadesłano  
sp raw o zd ań .

Łódź. 6/11 W  m ieście L odzi g ło so w a ło  p rz e ­
sz ło  80% u p raw n io n y c h  do g lo so w an ia . W ed łu g  
p rz y p u sz c z a ln y c h  w y n ik ó w  lista 8 z y s k a  3 m a n ­
d a ty , Usta 7 — 2, lis ta  16 — 2.

Ł ódź. (A W .) D o ty c h c z a so w e  w y n ik i: lis ta  11
18.475, 4 — 12.005, 5 — . 13.517, 7 — .42.043, s ’ — 
60.318. B ra k  w y n ik ó w  z 5 o b w o d ó w . W e d le  p rz y ­
p u sz c z a ln y c h  obMctzeu 8 o trz y m a  3 m a n d a ty , 
7 — 2 i 16 — 2. W  okręgu  łódzkim  obw ód  Ł a sk :
1 — 14.623, 8 — 25.700, 16 — 11.805. R adom sk  
J — 3290, 2 -  12.336. 3 — 14.720. 7 -  3.296, 8 -  
37.020, 12 —  10.800, 16 -  p rz e sz ło  10.000. K oło:
1 -  438. 2 — 4.782, 3 — 6014, 8 — 10.275. 16 — 
5.984.

Ł ódź. 6 / 11. D o r a n a  u s ta la n o  w y n ik  w y b o  
ró w  jak  n as tęp u je : G ło so w a ło  p rz e sz ło  80%  u p r a ­
w n ionych  do g losow ania.- W e d łu g  p rz y p u sz c z a l­
n ych  ob liczeń lis ta  nr. 8 o trz y m a  3 m a n d a ty , nr. 
7 — 2 m a n d a ty , 16 —  2 m a n d a ty . B ra k  jeszcze 
w yn iku  -z 5 o b w o d ó w  m iasta  Ł odzi, k tó re  b ęd ą  
zn an e  dopiero  o godz. 17.

Ł ódź . 6/11 Komikia o k ręg o w a w y b o rc z a  >a 
o b w o d y  13 j  14 do tej chw ili n ie  uśta iilą  w yp iku  
w y b ó ró w . G ło so w an ie  w ó d łu g ln fo rm a c li  ''ż e b ra ­
n y c h  p rz e z  w ła d z e  p o lity czn e  d a ło  w  Okręgu 14 
(p o w ia ty  Ł ódź, Ł a sk  i S ie rad z ! n as tęp u jący  w y n i­

k i: lis ta  i o tr z v ia a la  28.370 g ło só w , 2 —  15.301. 
3 -  19.501, 4 -  327, 4 — 1737, 7 -  10.269, 8 —
63.475, 11 ■- 99, 12 — 6223, 14 — 656, 15 — 120. 
16 -■ 33.264. Na p o d s ta w ie  tych  w y n ik ó w  f e ta  8 
z y sk a  3 m a n d a ty , 16 — 1, jed y n k a  1, tró .k a ' 1- 
Z listy  8 zo s tan ą  w y b ra n i: R o k o sso w sk i A leksan­
der, L ipski H en ry k  i Rąb F ran c iszek . Na lisic L 
U la A ugust, na lis tę  7 red . W y rz y k o w sk i. Na- li­
s tę  3 red. Z ygm un t N ow icka W y n ik  ten  jeszcze 
nic jest oficjalny.

Ł ódź. 6/11. K om isja o k rę g o w a  15 (Konin— 
S łupce— Ł ę c y n a —K olo) d o ty c h cz as  nie u kończy ­
ła obkczenfe -wyników. W ed łu g  w iadom ości ze­
b ran y c h  p rzez  W o jew ó d z tw o  n? p o d staw ie  rap o r­
tu w ładz p o lity czn y ch ' w y n ik  g ło so w an ia  w  tyn1 
obw odzie  jest n a s tę p u ją c y : 1 — 14.974, 2 — 22:746 
3 -  28.680, 4 — 122, 5 — 1858, 7 -  3.237, .8 , -  
55.403, 11 -  634, 12 — 12.170, 16 — 24.872. W o ­
b ec  te g o  lis ta  8 o trz y m a  3 m a n d a ty , lista 5 — b 
16 — 1 1 2  — 1 Na listę 8 z o s tan ą  w y b ra n i W a ­
w rz y n ie c  S o lsk i sędzia  sądu  pokoju, D z ic rż ą w sb 1 
s ta ro s ta  i red. S ta n is ła w  M ajew ski. Na lis tę  3 . P o ­
n ikow sk i Ju lian  b. pose ł i p rez . M in., ma 16. -  
.S p lttennann  Jó&ef, 2 —- P io tr  H o lo w k o  vc-l K w a- 
piński. W y n ik  ten je szcze  nie jest oficjalny. W y ­
b o ry  w e w sz y s tk ic h  o k rę g a c h  o d b y ły  się spokoj­
n ie , p o rząd k u  n igdzie  nie zak łó co n o , udział w y- 
(h a rcó w  b a rd z o  liczny p rz e k ra c z a ł 80% u p ra w ­
nionych .

V
L ublin. (A W ). W  okręgu  w y b o rc z y m  Lublin- 

L u b a rtó w -C h e lm  m a n d a ty  rozdzie lą  się p ra w d o ­
podobnie w  n a s tę p u ą c y  sp o só b : W y zw o len ie  2, 
Klub m niejszości n a ro d o w y c h  1, P P S . (P ia s t)  b 
P P S . 1, 8 — ). ’W  o k ręg u  Z am ość  n-r. 15 (O koń) 
1. Jeden  m a n d a t p rz y p a d n ie  ró w n ież  2 lufo 16,

l u b  lim 6 / 11. W y n ik i w y b o ró w  w  -powiecie 
che łm sk im  z. w y ją tk iem  2 o b w o d ó w : L is ta  2 — 
5428, 3 — 6263, 8  — 30.059, 16 — 13.463.

Lublin. 6 / 11. W y n ik i w  pow iecie lu b a rto w ­
sk im : Lis-ta 1 -  3704. lis ta  2 — 30S3, 3 -  19.194, 
8 — 2058.

Lublin. 6/11. G odz. 6 .rano Z akońęzono  . tu 
p ro w iz o ry c z n e  ob liczenfe w y n ik u  w y b o ró w  w 
(m ieśę je . L ublinie. O trz y m a ły  h s(a  p r .,,1 - -  67, 2 — 
)0 .667 ,'3  — 53. 4 —  3.517. 5 - - 8 2 7 ,6 ' -  ' 1128, 8  .—  
10.760, 11 -  68 , 12 — 1216, 15 — I głos, 16 — 
7001, 20 — 1879, 23 — 58.

D r. K. SO C H A N 1EW 1C Z. i)

Obleżenle Zamościa wr. (7 0 8 .c

(D okończenie).

A g d y  pom huony  JP a n  R om an k ap itan  do­
sz ed ł o b w ach tu , ru sz y ł się z nim  i p rz y sz e d ł do 
b ram y , d a w sz y  ognia do m -oskwy po tężn ie , za ra z  
w p ad ł i do osta tn ie j ucieczki p rz y m u sił; je szc ze  
się tro ch ę  u ła ń cu ch ó w  w iesza li i o p onow ali nie 
d o p n sz cz a ją ć  w  gó rę  podnosić , aż  o d  b as tio n u  św .
,M ichała ty tu łu  z  d z ia ła  ognia darro, kilku ich z m o ­
s tu  spad ło , inni w s z y s tc y  re jte ro w a łi s ię  w  za d  na 

'p rzed m ieśc ie  ze  sw oim  g en e fa łe rn  B a u re m  w  g ę ­
bę i z ę b y  na w y lo t p rze s trze lo n y m  do- g o sp o d y ; a 
tak  za  ła sk ą  i pom ocą B oga  n a jw y ż sz eg o , k tó ry  
„fundat e t  dem olit im p eria" , zw ó d  p o d b ie lo n o  i 
b ra m ę  zam k n ię to . T u  JW P a n i o rd y n a to w a  nie dio 
trium fu  z  w ik to rii w  poko jach , ale do  kośc io ła  ze 
w sz y s tk ą  h ie ra rc h ją  f ra u c y m e ru  sw eg o  dam  z a ­
cnych  i pań  po zb ieg a jący ch  się, u d a ła  się. T am  w  
k a te d ra ln y m  kośc iele  Im ć. k an o n ik ó w  j k sięży  
w szy s tk ich  za p ro s iw sz y  „ad  exposrtiooem  sa c ra -  
flss im i co rp o ris  c h ris ti" , sup likac je  z litan ią  „de 
du le issim o  nom inę Je s u ‘‘ z a c z ą ć  k a z a ła  i sa.mai 
.p ad łszy  n a  k o lana  ze  w sz y s tk im  tu m u ltem  ludzi 
‘za rów nse  śp ie w a ła  i n a  w ięk szą  c z e ś ć  i chw ałę, 
/boską czo łem  biła . „In  p e rp e tu a m "  z a ś  „re i meino-- 
ria-m" w  k ap licy  fundaitorskiej p rz e z a c n e g o  %nienia 
J W J P a n ó w  Z am oysk ich  p rz e d  o b razem  P rz e m ie ­
nien ia P ań sk ie g o  w o+yw ę c z w a r tk o w ą  śp ie w an ą  
fu n d o w a ła . N a tern w ięk szą  ch w a łę  B o sk ą  1 na 
w y c h w a le n ie 'ty c h  w szy s tk ich  Ś w ię ty c h , k tó ry c h  
p rz y c z y n y  z a ż y w a ła  >i k tó ry c h  kości św ię te  w  
te jże  k ap licy  in m im ero  do k ilk ad ziesią t zos ta ją , 
litan ią  z  o rac jam i k o n ce p te m  sw o im  skorupom©-' 
‘w aw sz y , p rz e p isa ć  „ad  usum  popnli“ k a z a ła , sam a 
'codzienn ie  o d p ra w ia ć  i in n y c h  ludzi dó podobnej 
sobie dew ocji pobudza- M o d y fik ac je  z a ś  dzienne 
i nocne an io ł ch y b a  po liczyć .m ógłby; „cum  a tto - 

rm tu  populi11 uswwK-zaw © dsuawowala,

A IP an  je n e ra ł p o s trz e lo n y  i o d  cy ru lik a  op a­
trzo n y , p ijany , p rz e sp a w sz y  sic Imć. p an a  T au b e - 
na ko m en d  an t a i M ozeia k ap itan a , k tó ry c h  w  tej- 
okzji z soba z a g a rn ą ł , pod  w a r tę  śc iś le jszą  (bez 
d y sk rec ji w z ią ć  k a z a i d y za rm o w a n y c h . R ano  na­
za ju trz . tj. „die 3 -a d ec em b ris"  do S itań ca  p rz e ­
n iósł się, w ięk sze  niżeli p rz e d ty m  furie , p rze g ró ż -  
ki a ta k o w a n ie m  i dęm oiieją fo r te c y  w y w ie ra ł , 
w y d a ł p o w tó rn ie  o rd y n au sa  do reg im en tó w  sw o ­
ich, a b y  co p ręd ze j s taw ali do a ta k o w a n ia  z g o ­
to w o śc ią . W a r ty  po tężn ie jsze  „c irca  c trc u m “ fo r­
te c y  p o d aw a ł, a d o  oko licznych  k lu c z ó w  o rd y n a c ­
ie  c li su ro w e  w y d a ł u n iw ersa ły , a b y  w sz y s tk ie  
g ro m a d y  fa.szyny z w o z iły  do w rz u c a n ia  do fos 
d rab in y  robić, z ry d lam i siek ie ram i i m o ty k am i na 
g ło w ę  w y g a n ia ć  k aza ł. Co zaś za exorbita.ncję na 
p rze d m ieśc ia ćh  i w siach  d z ia ły  się, op isać  niepo­
dobna.

A wi:ej ta k  ciężkiej rew oluc ji „non qm escrt 
P a ł!a s“ JW JP ah i. o rd y n a to w a  rad z ić  k o ło  dalsze j 
te g o  clblężenie ew ikcji fo rte c y ; fo rm u ję  u s ta w i­
cznie konsilja  p rz y  sw oje j n a jo s tro żn ie jsz e j d ecy ­
zji „ tam  e x tra  ćuam  ab  in tra “ , rozp isu je  lis ty  -db 
różnycłi k s ią ż ą t I-c iów . d-e M en ży k o w  i S z e re m e ­
ta, do- IP a n ó w  h e tm a n ó w  i s e n a to ró w , d ja rjp sz  
n iew inności sw oje j i n o w e j za w zię to śc i IM P an a  
je n e ra ła  B a n ra  w y ra ż a ją c , o p ro tek c ję  'p ro s z ą c  i 
ła sk a w y  arc ly n an s  k sięcia  Imć. dc M e n ży k o w  raa 
uw oln ien ie i odstąp ien ie  ob lężen ia.

Ale już  daleko  w ięk szą  o d m ia n ę  i f e rw o r  
zna jdu ją  u księcia J P P . h e tm an i w  Ż ó łkw i 'i ow ­
szem  już b y ły  w y d a n e  o rd y n a rn e  do w sz y s tk ic h  
reg im en tó w  p ie szy ch  na fo rm alne  a ta k o w a n ie  z 
d ek la rac ją  dem olicji Z am ościa  i sp u sto szen ia  „err- 
cum  c irc a"  o  mil sześć , ty lk o  a b y  m iejsce Z ostało ,

A le gdzie „Hum ana dcfic ian t cor,silia“ , • div ina 
inc iphm t" i gdy  żad n e  rac je  i re sp e k ta  z a w a r te g o  
so juszu  najjaśn ie jszego  c a ra  Imci. z k ró lem  hncią . 
A ugustem , k tó ry , już „ im m ed ia łe“ po batalji kali­
sk ie j „m i® ravit ex  P o lo n ia "  p o rz u c iw sz y  k ró le s t­
wo* ani liga1 Rzeczpospolitą polską, ani perswaz­

ję se n a to rsk ie  nie p o m o g ły  'i w a lo ru  n*e m iały , 
B óg  ła s k a w y  „ c o n so ła to r  op ttm us", osobliw ie, gdy 
J W JP a n  o rd y n a t z Z am ościa Z am oysk i, p ło sk iro w - 
slri, k n y sz y ń sk i, g ródeck i e tc . s ta ro s ta  (k tó ry  im- 
n ied ia tc  z obozu  jadać , u s ły sz a w sz y  w d rodze 
„s tip ą tam  cen tum  fu ro rib u s Je n s isa u e  arm is  cur- 
iam  śu a m “ , p rze z  ten  cz as  w s z y s te k  u JW -c h  
JP a n ó w  h e tm a n ó w  ' se n a to ró w , tn a jąc  „sum m arn" 
u .n ich  i w  w o jsku , jako też u s z la c h ty  „populari-ią- 
tern, captafoat oo-Tsilia et c o g e b a t n risco s  a d  iu ra  
O u ifite s)"  do Ż ółkw i z JM rre fe re n d a rz e m  i h e tm a­
nem  poiinym  k o ro n n y m  p rz y b y ł,  a  w ra z  z Jp ąn a- 
m i h e tm an am i i s e n a to ram i p o w sta ł k sięc ia  Imć. 
d‘e M e n ży k o w . o ra z  p rz y  uża len iu  sic w y ra z i ł  „do- 
nium  oppiressam , carom  p ignus“  .JW JP a n ią  ordy- 
nsatowa „o onso rtem  i psa co m p arac io n c  g ra tiss i-  
rnom " ob lężoną p rz y  wśzysAkicb o ra z  instanc jo - 
nu-iących se n a to ra c h  z „m in is tram i s ta tu s "  najjaś- 
ii-iefszego c a ra  Im ci i p rz y  p o w aż n e j a w y so k ie j 
u nich e s ty m ac ji b ę d ą c e g o  J W J P a n a  s tra ż n ik a  \v. 
kor., o  k tó ry m  n a jw ięk sz ą  (nie tylk-o w  P o lszc zę  
..re su sc ita n d as  v ire s  R ei p u b h cae  e t  ro b u r  ihili- 
tiae. a le  i z p o g ran iczn y m i w  ca łe j E urop ie  m o n a r­
cham i). aprelienizją mieli, zm ięk c zy ł .serce księcia 
Imć. de M enżykow , że i d ek la rac ja  dał pom yśina
i resp o n s  JW JP an }  o rd y n a to w e j p rz y s ła ł ła sk a ­
w y . O rd y n a s  zaś  do je n e ra ła  B an ra  w y d a ł su ro ­
w y , a b y  „ in c im ctan te?"  o d stąp ił im p rezy  \ so iw o- 
w a ł ob lężen ie, n a z n a c z y w sz y  kom isję  „com positi 
iud ic ii" na u zn an ie  n iew in n ej im p e ty  cii. A g d y  go 
ta n iepom yślna d o sz ła  n o w in a  i o rd y h an s  ledw ie  
się od  ciężk iej furii n ie ro zp u k i i za  p o w tó rn y m  
ordyna-nsem  sa-m ru sz a ją c  do Ż ółkw i, w a r ty  sp ro ­
w a d z a ć  k a z a ł i ludziom  p»o sobie pow oli o d s tę p o ­
w ać . F o rte c ę , na d em clic ję  u siobic d e k re to w an ą , 
w o lną  i n ien aru szo n ą  zo s ta w ił. „V en it p o s t tr is te s  
im a se re n a  d ics", a tak  z a k o ń c z y ła  się w s z y s tk a  
ta  tra n sa k c ja  sz cz ęś liw ą  w rk to rja  2w łasicą i pro- 
w łdenc ją  B oską, k tó re m u  n iech  b ęd z ie  cześć , 
ch w a ła  n a  w iek i etc. e tc ." .

/
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L ublin. 6/ 11. O b w ó d  Ja sz c z ó w : Nr. 1 —
204, 2  —  312, 3 — 17 |j 6  -  1, 8 -  76, 12 — 23,
15 —  21, 23 — 8

iLutolin. 6/11. W  o k ręg u  Z am ość z n a *  są 
w yn ik i 'z w y ją tk iem  20 o b w o d ó w . W y n ik  naogół
p rz e d s ta w ia  się : 15 — 2 m a n d a ty , 1 6   1 -mandat,
3 —  1 m an d a t, lista 2 a lbo  u zy sk a  1 m an d at, a lbo  
u trac i gro ba rz e c z  listy  16;

P ło c k . 6/11. W y n ik  w y b o ró w  w  m ieśc ie  P ło c ­
k u : tnr. 1 —  4 g lo sy , -nr. 2 —  1747, nr. 3 — 13,
nr. 4  — 175, n r :  5 —  646, n r. 7 — 173, rtr. 8
5098, n r . 10 —  225, n r 11 -  67, n r. 13 -  2% , nr 

■16 —  2109.
v  *

K raków . W y n ik  w y  D orów : L ista  S -otrzym ała
27.547 g ło só w , lis ta  2  - 19.264, lista 25 (Zw iązek
n aród , ży d o w sk i) 16.584. W obec  tego w y n ik u  o- 
trzy-m ała lis ta  S —  2 m an d a ty , lis ta  2 jeden m an ­
dat, lis ta  25 jeden  m an d a t. W ed le  sy stem u  He
: w J ta  m a n d a ty  rozdzie lono  jak  n as tęp u je : -pierw- 
: m an d a t p rz y p a d ł K orfan tem u (n r. 8). drugi
m an d a t D ro w i Hrnilo-wi B obrow sk iem u  (fe ta  2 ), 
trzec i m a n d a t D ro w i O zjaszow i T o fn o w i (25), 
czw airty  m a n d a t H. M ianow sk iem u (8). G ło sy  od - 
,danie na inne listy , k tó re  m a n d a tó w  nie o trz y m a ły  
p rz e d s ta w ia ją  się n as tęp u jąco : L ista 10 (UN P.)
2.209 g ło só w , 7 (N PR .) -1.582, 4 (B und) 1.375, 26 
(u rzędn icza) 853 g ło sów . 14 (K ossobudzki) 785 
g ło sów , 24 (S u ró w k a) 601 g rosów ), 5 ('komuniści) 
-135 g łosów . 18 (inw alidzi) 414. 23 (D robirer) 164 
g losy ; 28 (G órka) 26 g ło só w  itd.

S tan is ła w ó w . G/XI. G odz. 13.05. W y b o ry  od­
b y ły  się spokojnie, ludność ru sk a  b ie rz e  'udział w  
'b o rach . B liższych  d an y c h  na ra z ie  b rak .

T arn o p o l. 6 /XI. G odz. 12.50. Na raz ie  znany 
jest w y n ik  w y b o ró w  z ‘dw u p o w ia tó w , a m iano ­
w ic ie :  p o w ia t C zc-rtkćw  pad ło  g ło só w : na listę nr. 
1 — -1.207, na lis tę  2 — 467, n a  lis tę  nr. 3 (W y z w o ­
lenie) 5 g ło só w , na listę nr. 8 —■ 2.730 g ło só w , na 
nr. To — 61 g ło só w , na nr. 17 —  2.248 g ło só w , na
nr. 26 —  369 g ło só w , na n r. 24   203 g lo sy ; p o w ia t
H n s ia ty n : n a  listę nr. 1 —  4.000, na listę r.r. 2 
152 g lo sy , na lis tę  nr. 3 — 4 g ło sy , n r, 8 — '3.309, 
n r. 10 —  163, n r. 17 — 2.579.

S try j. G udz. 20,50 6/11. W e d łu g  d o ty c h c z a so ­
w y c h  ob liczeń p rz e d s ta w ia  się  w y n ik  W yborów  
w  p rzyb l żonki jak n as tęp u je : Na lis tę  17 p a d ło ' 

.R tosów  25.379, na listę- 2 — 19.351, na -listę 8 - -  
19.344, na lis tę  1 —  11.936, na lis tę  24 (lista  chii- 
b o ro b ó w  ukr.) 11.563. Ja k  z teg o  obliczenia się o~ 
k.3v-ir:e, sjortiści o trzy m ali 2 m a n d a ty , lud o w cy , :-o- 

.ciiatSci, ch rz eśc ija ń sk a  jed n o ść  i u k ra iń sc y  chli- 
bij»'obi po 1 m andac ie . O s ta te c z n y  re z u lta t będzie 
zn an y  w e śro d ę . U dzia ł ludności, uk raiń sk ie j w  

•g łosow aniu  p rz e d s ta w ia  się jak  n a s tę p u je : w  T u t ­
ce, Dolinie i S kolem  g ło so w a ło  70%  ludności ru - 

rsJciej. w  K ałuszu  50% , w  D ro h o b y czu  30% , w 
S try ju  2 0 %. W iele  g ło só w  rusk ich  p ad ło  na lis ty  

'Polskie.
T a rn ó w . 6/11. W y b o ry  w  T a rn o w ie  t rw a ły  

bez p rz e rw y  do godz. 7.30. K om isja d la  obliczenia 
g ło só w  zb ie ra  się dziś o godz, 16.

S try j. 6 /11. G odz. 24.12. W obec, nad e jśc ia  
w y n ik ó w  'z '6  o b w o d ó w  w y n ik  n a  poszczegó lne 
lis ty  u leg ł pew nej zirtianie. 1 ta ł*  lis ta  1 zy sk a ła  
je szc ze  8 g ło só w , 2 —  113 gł.) 8 —  76, 17 — 46, 
24 — 493.

R zeszó w . G odz. 19. 6/1.1.' D o tąd  z n a n y  je st 
(W ynik w y b o ró w  w  m ieście. M ianow icie: lis ta  1 
153, 2 —  1237, 3 - -  14. 5 —  27. 7 —  40, 8 —  1802, 
1? -  160, 11 -  1311, 14 —  471, 15 -  5, 18 — 37, 
27 —  1, 28 —  3575. >

k
W ilno . 6/11. W  o k ręgu  świędańUklim  o tr z y ­

m an o  w y n ik i z  34 o b w o d ó w . B ra k  jeszcze 20. W  
'obw odach  p o w y ższ y ch  p ad ły  g ło sy  n a s tę p u ją c ::  
L is ta  1 -  10.073. 3 — 8.288, 6 —  1.428, 12 —  1.982.
16 —  1.764 , 20 -  731, 22 — 688 , 23 —  93.

W ilno . 6/11. W  o k ręg u  b ra c ia w sk im  w ynik i 
g ło so w an ia  b ez  jednej gm iny  i jednego  obw odu, 
sk ą d  sp ra w o z d a n ia  je szcze  nie nude-szly, są  njj- 
.s tęp u jace : iista 1 — 1.85, 3 — 19.640, 6 - 8 , 12 —
-1.298, 16 —  1.140, 20 — 609, 22 — 91, 23 — 1.446. 
P rz y b liż o n y  w y n ik  w y b o ró w  w  o k ręgu  li-dzBim 
P rz e d s ta w ia  sic n as tęp u jąco : lis ta  16 o trzy m ała  
g ło só w  około  42.000, lista 1 około  32.000, łis ta  3 
okol o 26.000, lis ta  8 oko ło  18.000.

W ilno. 6 /1 U G odz. 14. O b w ó d  p ią ty  pow iatu  
W ilno—T ro k i kom unikuje - G ło so w an ie  zak o ń czo ­
n o  o godz. 21. G lo sw aio  około  75% nuraw n io - 

i*»J50h. J /R fzy ro a iy  n r. 1 — 159, 2 — 79, 3 531,

6  — 90, S — 88 , 16 — l g los, 20 — 1, 22 - 29,
23 - 3 g ło sy . O b w ó d  R udzisk i teg o ż  porw ał u nr.
1 __ 158, u — 40, 3 - -  10, 6 -  118, S - -  389, 16 — 
96, 22 — 62, 23 — 14 g ło sów . Z innych obw odo-w  

-brak  d o ty d w p a s  sz c z e g ó ło w y c h  sp raw o zd ań .
W ilno. (AW .) W  o k ręgu  w ileńskim  dm yoh- 

o zaso w e w ynik i p rz e d s ta  wiają- się n as tęp u jąco : ua 
liłstę 8 — 27.462, n a  listę 16 — 10.861. 2 — 10.696, 
l — '>? 268, 3 — 7402. 22 (.państw ow e zjednoczen ie  

:«a k resach ) 5.333. Na razie  zap ew n io n e  2 m a n d a­
ty' 8 , o. p o zo sta łe  3 m an d a ty  ro zeg ra  się w alka 
m iędzy  lis tam i 16, 2, 1, 3. Prawd-n-podobnie trzeci 
/m andat p rzy p ad n ie  2, 4 — 16. 5 --- l. O gólna frek ­
w e n c ja  g ło su jąc y ch  w  m ieście 7 7 %. na w st 60

W ilno 6/11. Na raz ie  w iadom y  jest w p rz y -  
'bliże-mu w y n ik  "z 9 obw o d ó w , a m ianow icie: 1 — 
28 g ło sów , 2 —- 1789, 3 — 46, 4 - -  1-19. 5 — 53,
6 _1 34, §  - -  4.153, 16 -  1800, 20 - -160. 22 — 
1669, 23 — 4 g ło sy .

W ilno. 6/11. N ieu rzęd o w e obliczenie wyuiiku 
w y b o ró w  w  51 o k ręg a ch  m ias ta  W ilna : N t. 2 - -  
19.617 8 -  24.211. 16 - -  10.280. 20 — 3223. 22 —  
46S6. Z cz te re ch  obw odów  m iasta  b rak  obliczeń.

*
S w ięc ian y . 5/11. P rzeb ieg  w y b o ró w  b y ł z u ­

pełn ie  spoko jny . F -rekw encia g ło su ją c y c h : w  m ia­
steczk ach  duża, w  obw odach  w iejsk ich  n iew ie l­
ka. W  obw odzie  gm in T u p y  g ło so w a ło  '998 o sób  
u a  o-góiłną liczbę u p raw n io n y c h  1498. N ajw iększa 
ilość g ło só w  pad ła  ko łe juo  na lis ty  3 12 i 16. W  
obw odzie  D a n u ta  g ło so w a ło  około  50% u p ra w ­
nionych . N ajw iększa  ilość g ło só w  pod ła  n a  3̂  i 12. 
O b w ó d  P o les ie : U dzia ł g ło su jących  70% . N ajw ię­
cej g ło só w  o trz y m a ły  lis ty  3, 1 i 12. O b w ó d  No- 
w-oświęc an-y: U dział g ło su jący ch  o ko ło  75% . L i­
s ta  1 — 190 g ło só w , 3 — 241, 6  —- 1 g ło s , 12 — 
188, 16 —  520, 20 —  363, 22 — 38. 23 — 5 g ło sów .

O szm ian a . 6/11. N a 35 o b w o d ó w  w iad o m e są 
d o ty c h cz as  w  p rzy b liżen iu  re z u lta ty  ty f b o ró w  z 
17 ob w o d ó w , a m ianow icie : itr. 1 - -  561.3, n r. bF-T 
2154, n r. 16 —■] 1743, n r .  3 -  962, n r, 6 — 242, -ir. 
5 —  159.

B ra s ła w . 5 / l 't ,  godz. 22.30. G lo so w an ie  spo ­
kojnie zakończono . F re k w e n c ja : oko ło  50% g ło ­
su jących . W id o czn a  p rz e w a g a  lis ty  3, a po tem  12.

Ł uck . 6/11. O k rę g o w a  kom isja  w y b o rc z a  p o ­
daje d o tąd  n ad esz łe  w y n ik i w sz y s tk ic h  okręgów -7 
z w y ją tk iem  dw óch . D o ty c h c z a so w y  re z u l ta t : nr. 
1 -  17.337, nr. 2 — 11.961, 3 - -  9529, 7 —  9162, 
nr. 8 -  46.129, 12 -  1745, 16 — 21.133.

*
P o z n a ń . 6/11. P r z y  w y b o ra ch  w  P o z n a n iu  

m ieście oddano  -ogółem 80.435 głosów-. Z tego  o-
7 _  978, S —  14.627, 11 —  153, 13 - 1864, 15 —
5 — 61.244, 14 — 13.350, 16 —  6 .

L u b a r tó w  -m iasto: nr. 1 — 6 , 2 — 486, 3 — 30,
6  — 78, 8  — 291, 11 — 2, 12 — 407, 16 — 1022,
20 — 8S, 23 — 1 g łds.

O strów r. 6/11. D o ty c h c z a so w y  w y n ik  w y b o -  
ró w  w  m ieśc ie. L is ta  1 —  5, 2 — 371. 7 —- 1425,
8 —  4938, 14 —  4600, 16 — 174.

S z a m o tu ły . 6/11. CzynnoścW -komćsji w y b o r ­
czy ch  są  w  toku. R ezu lta t z o k rę g ó w  będzie  z n a ­
n y  p rzy p u sz cz a ln ie  w e śro d ę , z m ia s ta  dziś po ­
południu .

G niezno. 6/11. P ra c e  komisu- s ą  w  toku . W y ­
niki b ę d ą  zn a n e  p raw d o p o d o b n ie  w e  w to re k  po ­
południu . Z d o ty c h c z a so w y c h  ob liczeń  w y n ik a , ze 
w  m ieście oddano  n a  listę n r. 1 — 2 g ło sy , nr. 2 
241. n r. 5 — 179, nr. 7 — 306S, nr. 8  — 7299, nr. 
14 - -  192, mr. 36 — 306.

• K oło. 6/11, O s ta tn ie  wy-niki w y b o ró w : L ista  
1 —  1261, 2  — 6047, 3 -  10.922, 4 — 256, 5 163,
7 _  978. 8 —  14.627, 11 — 158, 13 -  1864, 15 
205, 16 — 7707.

B y d g o szcz . 6 -XL P ro w iz o ry c z n e  obliczenie 
■wyniku w y b o ró w : Bydgo-szcz m ia s to : lfcta nr. 1 — 
49 g., n r. -2 — 400 gh, nr. 7 —  7.221 gł.. n r. 8 — 
21.393,-nr. 14 - -  187 gł., n r. 16 ■— 6.768, nr. 23 — 
226 gł. B y d g o szcz  po w ia t: nr. 1 — 232, nr. 2  9
gł., nr. 7 — 3.713, nr. 8 - 7.566 gł., n r. 14 — 10 
gł., n r  16 — 5.028, w .  23 — 30 g ło só w .

Inow rocław '. 6 /XI. N ieofic jalny  w y n ik  w y b o ­
ró w  p rz e d s ta w ia  się n as tęp u jąco : L ista  nr. 1 — 6 
gł., n r] 2 1539. nr. 3 — 2.169 gł., nr. 8  — ń .iła ,
nr. 16 -  444.

*
W a rs z a w a . 6/11. N a ręc e  gen . k o m isa rza  w y ­

b o rc z e g o  n a d e s ła ł okręg  7 (Ł om ża) n as tęp u jący  
koim m rkaf: G łosow an ie  o d b y ło  się w  zupełnym
Sgoikojn. O ży w ien ie  -było ta k  w ielk ie, że  v; n ie ­

k tó ry ch  ok ręg ach  g ło so w a ło  96%  w y b o rc ó w , 
.ppodtekw-ary w y n ik : L ista  8 — 3 m an d a ty , 1 
m a n d a t na raz ie  sp o rn y . P rz y p a d n ie  ni bo W y -  
zw ołetrki. aiibo B lokow i m n ie jsz o śc i' n a ro d o w y ch .

W a rsz a w a . 6 / 11 . P ie-rw sź im  m iastem , k tó re  
n ad esła ło  do genera lnego  kom.-.tarza w y b o rc ze g o  
w ynik i w y b o ró w  je st m -asto T o ru ń  (o k ręg  w y ­
b o rc z y  31). U s ta  1 — 4228. 7 — 30.862. S — 
67.549. 14 -— .384, 16 — 14.977. Ż tego  w yn ika , że 
lista -8 -.otrzym a 3 m an d a ty . M ianow icie w y b ra n i 
zo s ta li: J a n  M arw eg . S ta n is ła w  O stow skć i Ig n a­
cy  Eok-haus Nr. 7 I b  P. R.) o trzy m u je  2 m an ­
daty , Mia.now ieję w y b ra n i zostali W ojciech  P a ­
w lak  j K a ro 1 Popiel, nr, ió ^ ić e  o trz y m a ł r a d n e ­
g o  inatKSitu.

W a rsz a w a . 6 / 11. Gen& rałny k o m isa rz  w ybór*  
czy  p. B res iew io z  zw o łu je  w p ią tek  o gotife. 16 
ra n o  p o s a d z e n ie  ge-ne-ra’m e j |  k o m isa ria tu  w y b o r­
czeg o  celem  usta len ia warniku w y b o ró w .

P R E Z Y D E N T  M IN ISTR Ó W  N O W A K  O P R Z E ­
BIEG U  W Y B O R Ó W .

W a rsz a w a , (AWV „K urier Poranny** w  w y ­
w iadzie  z pr-ez. N ow akiem  podaje  owinie rzą d u  o 
p rzeb iegu  w y b d ró w . P re z y d e n t jest zdan ia , że  fl# 
p o d sta w ie  relacji z ca łeg o  p a ń s tw a  s tw ie rd z ić  n a ­
leży , iż pod w zg lędem  .b ezp ieczeń stw a i spokoju 
pub licznego  w y b o ry  p rz e sz ły  bez  z a iz u tu .

D o ty c h c z a so w e  dónieskifra- s tw ie rd z a ją  fakt 
n ie zw y k le  licznego  udziału  w y b o rc ó w . W  n iek tó ­
ry c h  ok ręg ach  dosz ło  do ICO proc.

W  w iem  o k ręg ach  liczba g ło su jący ch  p rz e k ro ­
cz y ła  80 proc.

P re z . N o w ak  s tw ie rd z a , że w  ten  sposób  lud­
n o ść  R zp lte i w y s ta w iła  sobie św ie tn e  św ia d ec tw o  
spe łn ian ia  clbow iązków  o b y w a te lsk ich . B a rd z o  li­
cz n y  b y ł udz ia ł w  g ło so w an iu  ludności Rzwltej n a ­
ro d o w o śc i polskiej. Ze stauow k-ka pm s/tw ow-ego 
je st to  fak t d o d atn i, k tó ry  obala różne  legendy ,
k rą ż ą c e  o nas za g ran ic a .

%
W  B . z a b o r z e  p r u s k i m  T K O N G R E S Ó W C E .

W a rs z a w a , (A W ) .,l<zplta“ w  a r ty k u le  w s tę p ­
n y m  z e s ta w ia  pr-ov. iz o ry c z n y  w 3 S |k  w y b o ró w  w 
z a b o rz e  p rusk im  i w  'K ongresów ce. W  w o jew ó d z­
tw ie ironrorskiem  na (4 m a n d a tó w  iis ta  8 ' z y sk a  
p raw d o p o d o b n ie  10, N P R . 3, '1 m a n d a t uzyskali 
N iem cy . W  P o zn an iu  8-ka  zy sk a  p raw d o p o d o b n ie  
w ięce j raz* połow ę- m a n d a tó w . W  w o jew ó d z tw ie  
Śląskiem  ua o-góir.ą liczbę 17 m a n d a tó w , tsśta S 
zyjdęi 8 . N PR . 2, P P S - 2 , N iem cy  3. W  K m Jjtę -  
só w ce  w 'do tychczas zn an y ch  -2$ okfagi-ieb w y b o r­
czych  p raw d o p o d o b n ie  ry s k a  lista % — 62, W y ­
zw olen ie  25, P P S . '15, klub O kom * 4, N PR . 2, k o ­
m uniści 2.

M N IE JS Z O Ś C I N A R O D O W E .
W a rs z a w a . (A W ). B iuro  w y b o rc z e  m niejszo­

ści n a ro d o w y c h  kom unikuje, że m an d a ty  u zy sk a li 
w  K rak o w ie  T ohu, w  P io trk o w ie  Heiltnaitm. w  K a­
liszu  S irk it, w  P ło ck u  f ia r tg ia s s , w: C z ęsto ch o w ie  
B a ra b a sz , w  Ł o m ż y  T rr .sk ie r , w  B ędzin ie W eJnoil, 
w  K m in ie  Stickie-rm arm , w  W ło c ła w k u  K ochan, 
w  Zau«>ś<:l! Schśper, w  Ł odzi 'Konig, w  W iln ie  
W y g o c k i i T u rk iew icz , w  Bia-łostoc.kiem Harts-ietm 
i flełdm aar. w  R ów nem  W iślick i. '

*

Dla. ła tw ie jsze g o  o rien tn w am a się w  n u m e ra ­
cji p o szczeg ó ln y ch  tist w y b o rc z y c h , podaje tńy  je 
wr p o rzą d k u  liczbow ym  •

Nr. 1. P o lsk ie  S tro n n ic tw o  lu d o w e ,.P ia s t" .
N r. 2. P o lsk a  P a r t ja  S o cja lis ty czn a .
N r. 3. ..W yzw m lenie" (T h u g u tto w cy ).
N r. 4. Ż ydow sk i ..Bmid*1.
Nr- 5. K om im islyczm y Zw . p ro le t. w si i m iast.
N r. 6 . R ady  L u d o w e  (na -W ltcńszczyźn le)
N r. 7* N aro d o w a P a r t ia  R obo tn icza .
N r. 8 . C h rzęść . Z w. Jedności N aro d o w ej.
N r. 1.0 . N aro d o w a  U nia P a ń s tw o w a .
N r. 11 . Poałe-j-Sjon.
Nr. 12.’ C e n tru m  P o lsk ie . ‘
Nr. 13. P . S. L  lewica. (S-tai>iński).
Nr. 14, Z jednoczen ie  M ieszczański® .
Nr- 15. G rupa ra d y k .-w ło ść . O konia.
Nr. 16 . B lok m nie jszości narodow ych .
Nr. 17. Z jedn. s tro n , n a rod .-żyd . (sjoniści).
N r. 18. Inw alidz i i zdem obilizow ani w o U k m n .
N r 2o. Ż yd. d en 1, blok lu d o w y  (PrifcMkij).
N r. 22. P o lsk i Z w iązek  K rosow y .
W sz y s tk ie  inne lis ty , tto lis ty  o to ę g o w e , 

w jrs tęp iaace  w ’ jednym  lub n a jw y ż e j kilku  o k rę ­
gach.
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m ooności u c h w a ły  Z g rom adzen ia  N aro d o w eg o  
A ngorze, o rz e k a ją c e j jego  d e tron izac ję .

P a r y ż .  (PA T .) 6 /11 . „ P e tit P a r is ie n ” z  K on­
s ta n ty n o p o la : S u łta n  i m  zam ia r w y je c h a ć  do

ittp re fta ie  iloisfra spraw toj- 
s&swpfi ® sprawie rejestracji.

W szystkich obyw ateli Państw a Polskiego, po­
siadających stopcie oficerskie, wzgl. rów .iorządn- 
na  rao y ustaw y sejrnowyj z dn ia 17 czerwca 1919 
,0 spisie oficerów oraz art. 107 tym czasow ej u sta­
w y <> pow szechnym  obowiązku służby wojskowe! 
(O zieid ik  .' raw  Królestwa Polskiego n r . 13 18 
punkt 28) zostali powołani do ie :estracji w term i­

nale oii dnia 1 — Bi llpca 1922.
W szyscy obywatele Państwa Polskiego, posła - 

[dający tto p n ie  oficerskie, wzgL rów norzędne, bzz 
(względu na to, czy s o p n :e uryskaii w arm iach ob- 
eycn, w polskich form acjach wojskowych, czy też v 
jarom polskiej, pomimo u: k rżanego term inu reje­
stracji, część o ficeó w  zgłasza się do nie; jeszcze 
obecnie, co powoduje opóźaieaie w ydania iisty  s ta r­
szeństw a cficc;ów  rezerwy.

Z dniem 1 g rudnia 1922, zamykam czynności 
rejestracy jne w Powiatowych Komenda h Uzupełnień, 
jio  tym  term  nie Komendanci h  K. U. żadnych 
zgłoszeń pszyjm&wrć nie ordą. L stą  starszeństw a 
o fic e ó w  re. erwy i ę tą objęci tylko ci f  cer: wie 
rezerw , k tórzy  zgłoszą się jeszcze do rejestracji 
•p-zed ostatecznym  term inem , U ]. przed 1 g ru­
da: a 1922.

Min ste r Spraw  W ojskowy h 
SrsnkowskS gen. cyw.
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Mass w WBtaHoeia 
H ĵsiiowfca.

Mfiiiisitferrstwo sp ra w  w o jsk o w y ch  o p ra c o w a ło  
p ro je k t p ew n y c h  z m  w  u m u n d u ro w an iu  w o jsk o - 
,w»m: Nśe są  to  zm ian y  zapadnk& e, lecz ty lk o  n ie­
w ie lka  m odyfikacja  m u n d u ru  i d y sty n k c ji.

I tale m u n d u r o f ic e ra  zb liżony  zos tan ie  do tyipu 
un ifo rm u sz e re g o w y c h  ze sto jącym , niskim  k o ł­
n ierzem , a ró w n o cześn ie  w p ro w a d z o n e  b ę d ą  d łu ­
g ie spodnie w iz y to w e : d la  p ie c h o ty  g ra n a to w e  z 
w y p u s tk a m i koloru  danego  k o rp u su , dla a r ty le r i i  
i 1 o d d z ia łó w  tech n iczn y ch  dem ncH złelow . L a m p a ­
sy  g en e ra lsk ie  za ch o w a n e  b ęd ą  ty lk o  p rz y  sp o d ­
n iach długich.

W e  w szy stk ich  ro d za jach  b ro n i w p ro w a d zo n e  
b ęd ą  na czapkach  o to k i: dla g e n e ra łó w  ak sam itn e  
g ra n a to w e- w  piechocie g ra n a to w y  su k ie n n y ; ta ­
kie sam e  otoki o trz y m u ją  s tr z e lc y  p o d h a lań sc y  
z dodanierm ciem no-zielonej w ypustk i-

K aw alerii p o zo s taw io n o  d o ty c h c z a so w e  otok i, 
jak  ró w n ież  p ro p o rc zy k i na ko łn ie rzu .

A rty le ria  (z w y ją tk iem  konnej, k tó ra  zach o w a 
otożlki d o ty ch czaso w e), s a p e rz y , inżynierow ie,, od ­
d z ia ły  sam o ch o d o w e , ko le jow e, o ficerow ie  łą cz n o ­
ści i g eo g ra fo w ie  b ę d ą  m ieli n a  czaipkach a k s a m it­
ne o to tó  cz e rw o n e .

L o tn icy  nosić  'będą b łę k itn e  s k r z y d ła  su k ien n e  
z  w y p u s tk ą  c z e rw o n ą  (ae ro s łac i z b ia łą), za ś  
czapki b łę k itn e  z c z a rn y m i o tokam i.

W  ta b o ra ch  p ro je k to w a n y  je s t o tok  c z a rn y  
su k ien n y , w  ża n d arm e rii p e n so w y , w  kon tro li ! 
sp raw ie d liw o śc i ak sam itn y  k a rm a z y n o w y .

L e k a rz e , d en ty śc i, w e te ry n a rz e  j a p te k a rz e  
b ę d ą  m ieli a k sam itn y  o tok  eferrm o-w iśn iow y; ró ż ­
n ić  się b ęd ą  m iędzy  so b ą  tylko- b a rw ą  w y p u s te k .

iMteiwłaiitirra d o stan ie  o to k i cieom o-ffolefow e 
a k sam itn e  i łapk i z 'ciem no-ziel. wypustkiamSc O fi­
c e ro w ie  ad m in is tracy jn i i gc-spodairczy o trzy m a ją  
o tok i iasno-zie lone su k ien n e  i ta k ie ż  łapk i z  b ia łą  
w y p u s tk ą . W re sz c ie  o św ia ta  o to k i ak sam itn e  k a r ­
m a zy n o w e .

Z p ła sz c z ó w  zn ikną n a d to  paseeztki n a  k o łn ie­
rza ch , a  o b o w ią z y w a ć  b ęd ą  łapk i takile .'satme, jak  
na m undurze .
MsmmmmsmmmmmaummmmBmmummmmnamEBmmm m—

Obawę o nowe komplikacje 
w Turcji.

W iedeń . (AW .) W  tut. ko łach  p a r ł am en  ta r-  
:• cli o b aw ia ją  się, żc  opó r su łta n a , k tó ry  nie chce 

:cnać u ch w a l ango rsk ioh  w y w o ła  w ie ld e  kom pli­
kacje. P an u je  p rzek o n an ie , że  su łta n  d z ia ła  w  tej 
sp raw ie  p o d  w p ły w e m  angielskim .

P a ry ż . (PA T .) I ia v a s . 6 / 11. D zienniki dono -1 
sz ą . z  K on stan ty n o p o la , że  su łtan  odm ów ił prrawo-

Irwfji.
P a ry ż . (AW .) Z " K o n stan ty n o p o la  donoszą, 

że R ad a  N aro d o w a  A n g o ry  za m ie rz a  p o s ta w ić  
su łtan a  i jego r z ą d ^ r z e d  sąd jako  z d ra jc ó w  stanu .

W iedeń . (AW .) ,.N. W . T a g b la tt’’ donosi z
P a r y ż a :  P o d cza s  z a b u rz e ń  w  K onstan ty n o p o lu
p rz y sz ło  do s ta rc ia  m iędzy  ludnośc ią a żo łn ie rz a ­
m i angielsk im i. M ianow icie w  sobo tę  w ieczo rem  
p o  roze jściu  się w iadom ości o' ob jęciu  w ła d z y  
p rz e z  rz ą d  an g o rsk i o d b y ły  sio d em o n strac je  i 
m a so w e  pochody . D em o n s tra n c i zg rom adzili się 
p rze d  m eczeterp . św . Zofii, skąd  zam ie rza li się u - 
dać do  G a la łty  i P eri. P rz e d  m ostem  w  G alacic 
s ta rli się z p a tro le m  angielskim . O fice r, p ro w a ­
d z ą c y  p a tra l, p rzy p u sz cz a ją c , że  g roz i m u n iebez­
pieczeństw o-, k a z a ł dać ognia. P a d ło  kilku  d em on­
s tra n tó w . W te n c z a s  z tłu m ó w  p ad ło  k ilka s tr z a ­
łó w  w  s tro n ę  pa tro li. Jeden żo łn ie rz  ang ielsk i 
z o s ta ł za b ity , w iciu  je s t ran n y c h . ,

P a ry ż .  (PA T .) H av a s . 5/11. R ząd  A ngory  
w y s to so w a ł do a-ljantów  n o tę , d o m ag a jącą  się n a ­
ty c h m ia s to w eg o  uko ń czen ia  okupacji w o jsk o w ej 
K o n s ta n ty  rioip-oła. p rz e z  a lian tó w . K om isarze  a l­
iantów- odpow iedzie li na to  odm ow nie .

 KRONIKA.
K alendarz . Śi c d 3, 8 listopada. Rz.-kat.: 4  Ko­

ronatów . —  G r.-k a t.: Dym etrija. —  S low iańsk:: 
ędziwója.

—  P c lsw e  Tow. paJitecbnlfizne. Ju tio , w,
ś re d j o godz. 18 30  i d Pędzle się .ygedniow e z - 
D ianie, na którem p. Karol Biły inspektor sz lió 1 
przem ysłow ych, wygłosi odc-iyt p. t.: „O  celu i zna­
czeniu pracy ręcznej w w rsta tach  szkolnych". ! c 
odczycie walne reb a n le  sekcji me hanibów

— B aczność reem igranci z Niem e c ! W zy­
wamy ws; ystiiich rod ików , którzy r>o zaw ieszeniu 
broni ( U  listopada J9 1 8  r .)  w yprow adzili się z 
Niemiec do Polski, a którym  rząd niemiecki z trzy­
m ał część m ajątku tytułem  kaucji' om g iacy jne j fuL 
zaliczki podatkowej i t. p. do zgłoszenia . sw y.h  
pretensji do Związku O biony Kresów Zachodim h 
W ydział Gospodarczy, pokój 12, najpóźniej do 15 
listopada b. r. Przy zgłoszeniu nale y podać im ę 
i nazw is o poszkodow anego, w artość p ie n ę in ą  za­
trzym anego m ajątku, miejsce zam ieszkania w Niem- 
c?ech, w iadzę która zatrzym ała m ajątek i ew ent 
dowody. Spraw a bar zo p i ln a ! Związek Obrony 
Kretów Zachodnich, Poznań, św. M arcina 40.

—  P ieniądze gdań  kie. „Gaze.a Gdańska" 
donosi, że w szystkie polskie urzędy otrzym ały zakaz 
przyjm owania nowych p ien ię  lz^ gdańskich ponie­
waż w ypuszczono je tył o na podstaw ie ustaw y 
sejmowej. N atom iast legalnym  środkiem  płatniczym  
powinna ty ć  nadal m arka niemiecka.

— Na p e d s ta w i?  § 19 ust. p ras . upraszam  
o um ieszczenie następującego sprostow ania:

W iadom ość um ieszczona w * Gazecie Lwow­
skiej* fłr. 240 jest n iepraw dziw a pod względem 
następujących szczegółów'-.

Nieprawdą je s t jakobym  z dum ą przyznał, 
>e jestem N em cem , natom iast je s t prawdą, ź 
T w  adczyłem s « ą  przynależność do narodow ości 
po.sklej i jestam  bobkiem . Nie wzywałem przyterr 
wcale bojówki endeckiej, j 'k  to  w  Szan. piśm i. 
,117 lnie podano; Rudolf Sclrirnpf, junior.

— Obchód ku czci P a s te u ra . Z im juywy 
Tow. Przyjaciół Francji p. Daibis. p ofesor fizjolog i 
wydziału m edycznego z Paryża, w; głosi w języ. u 
fruncuskin? odczyt o cyw ilizacyjnem  znaczeniu od­
kryć Pasteura, ilustrow any lieraem i projekcjam i — 
a to dziś, we w torek o godzinie 7 wieczorem w 
ali Insty tu tu  geologicznego, ul. Długosza 8  l. p. 

W stęp .200 Mk. dla członków  Tow. przyjąć ółFr.-i:- 
ji dla studentów  i uczniów szkół średnich 50 M i.

— R ocznica z a w ie s z e n ia  b ren ł. Z gLondyn' 
donoszą: Program  obchodu dnia 1 b. m., jako ro- 
cznicy zawieszenia b ion i w r, 1918, będzie nasfe- 

ujący: P rzed godz. 11  król w tow arzystw ie nas ę >  
:y -ronu i ks. Yorku złoży wieniec na greb ie  nie­
znanego żołnierza, poczem złożą w ieńce io id  Curzon 
w im ieniu Wielkiej B y tan ji, przedstaw iciele dom  - 

jów i delegaci krajów ,- o raz m inister lo l  nji %> 
iw-.ier.iu kolonji. P unk tualn ie  o godz. 11 nastąp  
salwy arm atn ie , poczem  przez dwie m inuty zapa-

w , e a e  w ta-, m państw ie zupełna Gsz*. P o o d e g rsn 1* 
j h . tniiu i ode 'ran tu  pębudki, na^tapi jednom ir utow a 

cis, a, przy-.zem w strzym any i. ozie rucn kolejowy 
w ciągu 2 m iru  w rałem  y ństw ie.

—  P rz y g a n ia  kocio ł g a rn k o w i. Z Mo kwy 
d--noszą, ź i iep :ezet-ta  i Rosj. sow ieckiej we V.ł - 
szecli przedłożył r tą d o  i włoskiemu notę, w kió.ej 
w ska uje ca  to, ż j dnia 1 listopada w padła grtrpil 
uzbroi: r.ych faszystów do lokalu icsyj -.k. j rsj r  * 
zen tie ji bandiowej i zttż. da!;'- w ydania ku j rów dy- 
dom atycznych, poctctn odcitła do ni h ki.k s tz - 

łów. 'Al związku z tem zajściem  dom aga się ter.rc- 
z e n tir t  R s.i sowieckiej paclągp ę ia do o d ;o v  e- 
•Jzialnośc! nicty.ko u .z-tsin ik tw  napadu, Jęcz L kż 
u-zędników. którzy z n.e ,bał tw a lub n vc& powo­
jów  dopuścili dc naruszen ia  zagw arau.-3#an? j w ło- 
sko-rory .skim  układem  ekstery to rja l.o śc i ros j - .ie j  
e prezentacji.

Żądanie, o ile uzasadnione, słuszne. G dzifoby 
się jednak zapytać, czy ek ite ry to r a luo ić  d e lsg a u j 
obcy co baidzo  szanow ana jest w Ros;-.?

—  Ś lub b. e s . W ilhelm a z księżną tie rm in ą  
von Schoenaic’i K aro.ath odbył się d. 5 t .  m. po­
południu  w Doorm

Ruch służbowy*
Naczelnik Państw a m ianow ał p efesora n d- 

zwyczajnego na wydziale fi los*, flcznym U niw eisytetu 
Poznańskiego, dr, E ugeniusza P iaseckiego, p o. se­
rem zwyczajnym higjeny s kolncj i wychawan a } -  
/.yczncgo na Wydziale lekarskim  tegoż U i . ie is y in u ,  
zastępcę profesora w Uniwersytecie Jan  a Kazimierza 
wc Lwowie, dr, S tefana Różyckiego, prefesorem  
zwyczajnym anatom ii praw idłow ej na W ydziale L - 
kaiskitri U ujwersytetu Poznańskiego, docenta U 
w ersytetu Jagiellońskiego v/ K takowłe, dr. Mi lia b  
StawisGwa Korczswskiego, profesorem  nadzw yczaj­
nym fizjologii ro ś liu  w Srkole głównej G ospodar­
stw a Wiejskiego w W arszawie.

M inister w yznań religijnych i ośw iecenia pu- 
licznego zam ianow ał b ib ljo tekaria  I. ki sy B Lljj- 

teki Uniwersyteckiej we Lwowie, dr. Franciszka 
Smolkę, S iarszym  bibliotekarzem  w V ,i. stopn u 
służbowym  u.zędników  państw ow ych.

Prezes Sądu apelacyjnego w? Lwowie zam iano­
wał ukończonego słuchacza praw A leksandra Osi; o 
w kiego apl Laniem.

Notatki - łii8racko-ariy3tyczA&
RejiertuaT l a a t r a  Misl3 fef«3*,

Początek przedstawień e> go&s. ?  wieczorem.

Dziś, we w torek .Żydów ka* opera {gcś ińuy 
występ St. ,G uszczyńskiego). —  Ju tro , we ś odę 

Dzieje Józefa" , koinecja w 3 ck tach  Perzjrńakieg. 
(po raz o sta tn i) .

. i
R ep ertu a r T ea łru  {jf. Gródecki 2).

Dziś, we w toreh „K sięga H ioba", komedia
w 3 akiach WInawera. —-  Ju tro , we środę „ Kti,
zostan ie posłem ".

R sportua r T®atro ^ o w e ta t.

Dziś, we w torek i ju tro , we środę „tiaiadera* 
o p ere tk ą  Kalmana.

ęgzarj-ł W W '  liiw m  m  M,!aeiiMBBgaa—attaim izesraum.^

U mogiły Konopnickiej.
W św ięto ziuaTych urządził kom itei taudowy

pom nika Konopnickiej sisromny obchód nad Je;
m ogiłą, w plótłszy weń w spom nienie p tzypad jącej 
> niespełna lńiesiąc wcześniej (4  październ ika) ro ­
cznicę skonu poetki,

Grób w którym zw łoki Konopnickiej spoczy­
wają w espół z Ma.ąą D u lęb iasią , zasłany  białym i 
cb iy 7antem am i, oioczyty w dzień W szystkich Świę- 
ych o 4 popeł. tłum y publiczności, w śród której 

przeważała młodzież. Gdy przebrzm iały tony kan­
taty, układu p of. Adamczaka, odśpiew anej przez 
.h o r  uczenie sem inarium  żeńskiego pod b a tu tą  
kom pozytora —  przem ówiła im ieniem  kom ite tu  p.' 
Tom icka. ZestawTa egzaltow aną —  jak  sądzono 

ngi —  w iarę Konopnickiej w realizację Je j idea­
łów społecznych, w ytrw ałe wieszczenie wyzwolenia 

Iski z rzeczyw istości ą dnia dziiiejszego, która 
w pełniła w szystkie niem al postu laty  poetki. Ziściło 
,.ę naw et tęskne J : j  p rag n ien ie , by w wolnej Pol­

sce „choć jedeu ton jej piosenki" dźwięczał bo otc 
olsba c. Lr śpiewa dziś „R otę". l ecz do wszech-, 

braterstw a wszech miłości- jeszcze daleko .. Dlatego
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nie wybladły jeszczi iias!a poetyckie K onopnickie;, 
p z a  wiele jeszeze stopn i w spinać się ku nim trz e ­
ba. Gorącym apelem  do serc młodzieży, by ku tym 
'Ideałom dążyła, w ezwaniem  zebranych, iy  o trw a- 
|łem. daleko w potom ność sięgającetn uczczeniu Ko­
nopnickiej pam ięt-ii —  zakończyła p. Tomicka swe 

przem ów ienie.
Rozi rzm iały potem  strofy pieśni 'Konopnickiej: 

! Zaszum iał las* (inuz.jrki N iew bdom skicgo) i ,0 ,  
ziemio, ty ziemio sieroto*, do której muzykę, w iel­
ce barw ną i swojską, skom ponow ał p-of A Samcza \  
W śród padającego zm ierzchu spływały dźw ę z:se 
tony na zasłuchany tłu k ą  na śn ieżną biel chryzan­
temową w yczarow ując w spom nienie czasów,, w któ­
rych obecna jaw a była jeszcze tęsknem  m arzeniem .

WP. dyrektorow i sem inarium  żeńskiego, dr. 
;H ittm anowi, prof. Adam czykowi i doskonale zćśnie- 
,w m em u chórow i uczenie S jm inarju .it żeńskiego, 
k óry tyle przyczynił się dc- uśw ietn ien ia uroczy­
stości —  składa na tem  miejscu komie t  bonowy 
'!• np :ka Konopnickiej, *e-deczi:e podziękowanie.

Z saSi sadowej, 
Prpees

Posiedzenie z dn a 4 Eist- pada.

K m h a . z Gach,, o którego sposobie prow adze­
nia ślę Jztwa o o w la ła  li oskarżeni nadzw yczajne dzi- 
wy, porówrjPw i'ą  : badanie to  ć  : inkwizycji h isz­
pańskie1, robi w rażenie bardzo sy:n pat wylej*?., wy­
soce kulturalnego człowieka i praw ego urzędnika.

Nacas-tow acy ze w szystkich cuon  przez obroń­
ców, brany w k zyżowy ogień najrozm aitszych py­
tań , ouEzał wielką bystrość, i przytom ność um ysłu.
• raz tę pewność siebie, jaką daje przeświadczenie o 
3 - ełnionym  uczciwie obow iązku i • m ożność i o tru­
dzenia ca ł j praw dy ez  zatajenia cregoko wiek z

• za resu s w o ko  postępow ania względem więźniów.
Kilka razy pow iaizał młody urzędnik:
—  Zeznaj; pod przysięgą Nie zagaiłem nie. 

Z dnegc przym usu nie -tosow atem ; ani obietn i a. 
ani g tiź b e  nie wyrcu zetem zeznań. Każdy więzień 
był pouczony, że może odpow iadać, lub nie.

W konfrontacji z tym urzędnikiem  p r .s ły  Ies 
gendy więźniów o inkwizycji h is z p a ń s k i^  Musie li 
przyznać wszyscy, że kom isarz Gach obchodził się 
z nimi bardzo ta k to w n ą  kultu ra ln ie i żadnego przy­
musu nie s ‘osował.

Komisarza Gacha p rzesłu ch iw ał. sąd  w soboie 
: ponieazi. łek, poczem obrońcy z żądali jeszcze przy­
zw ania całego szeregu nowych św iadków, około 30 
osób, co przypuszczać pozwał::, że zam ierzają cała 
historię przew lec jeszcze na długie tygodnie.

Wreszcie lubujący sig w efektach obrońca Fe- 
difea, ad w.' Błaszkiew icz sażąda?, obok ekspertyzy 
ruszuikarsltiej. także w  ji naocznej ubrania i b ię- 
i zny W ojewody G rabow skiego, wreszcie oświadczył, 
że zeznania p. W ojewody obala ją  całkow icie tę 
część aktu oskarżenia która im putu je Fedakowi za­
miar skrytobójczego zam achu na Naczelnika JaflL 
stw e. Akt o sk a r: en ia  tw ierdzi bow iem , że N aczel­
n ik  P aństw a dlatego tylko unikną? sttznłn, że przy­
padkowo zasunął s ię  w głąb a u ta ; W ojewoda zaś 
stw ierdził, że Naczelnik Państw a nie w ykonał ż ;-  
dnego ruchu ani podczas, ani po z m achu. Wobec 
tego obrońca prosi P rokuratora , by zrzeuł się tego 
punktu oskarżenia. «W orzeciwnym  razie o 'ro ń  ca 
zm uszony będzie prosić sąd, by pow ołał na świ; d- 

,’.;'a Naczelnika Państw a, M arsza łk a ' Piłsudskiego.
Dz ś usłyszym y odpow iedź prokuratora i try ­

bunału  na ten cały szereg nowych i n iespodziew a­
nych żąJań  obrony.

Psiipzenit Szpszow u  wjn«- 
n i e  sltfsktów feoSsirî cii.

Ze sfer in teresow anych donoszą o podw yższe­
niu czynszów za w ynajm ow anie składow isk kolejo­
wych lub innych obiektów  na te ren ach  kolejowych. 
Olóż wedle zasiągniętej na wlaściwem m iejscu in ­

fo rm acji, unorm ow ało  M inisterstw o kolei żelaznych 
z natychm iaslow ą w ażnością dla nowych kontraktów, 
a z w ażnością od i  stycznia 1923 dla poprzednio 
zaw artych kontrak tów  czyrsze najmu, czyniąc wy­
sokość tychże zaw isłą od stacji, w obrębie której 
przedm iot najm u się znajtluje. W tym  celu podfffe- 

■lono stacje na trzy kategorje. Do pierw szej kate­
gorii należą w obrębie lw ow skiej dyrekcji kolejowe 

i stacje: B orysaw , T- ohobycz, 0$  ów, Lwów-Pcdzam -

. ze, Przemyśl, T a rn o p o ip  P rd w o ło c zy sk a ;—  dóVfi> 
g:> ji d rugie stacje większe, jak: Biedy, Brzeżany, 

G ród .k  Ja g ie ilo n sk , J a io r ł .w . Jaworów. Kamionk. 
n : u milowa, 'Kom arr.o-Buczały, Krasne, Ł ańcut, Mi- 

o ’ajów -D rohow yte, Przeworsk, Radymno, Raw.i n  - 
s a, Sam bor, S ądow i Wisznia, Sokal, Sta y Sam bo:, 
Stryj, Srczrrzec, Turka, /bo rów , Złoczów, siacje w 
pobl.żu L w o w a  położone, stacje  graniczne i inne, 
■: ś le sz ta  stacji w cieloną został* do kategorji trz - 
•i ej

Czynsz najm u wynosi:
1 . za otw a te składow iska (p lace) 
w stacjich  pierwszej kategorji 7 2 0  Mk.,
„ „ drugiej „ 600  „
„ „ trzeciej „  4 8 0  „

rocznie za każdy m etr kw adratow y;
2  za magazyny kryte dziesięć razy tyle, jak 

za place;
3. za rampy, zsypy, piw nice i strychy piec 

razy tyle, jak za place.
Przy najm ach krótkoterm inow ych (do jednego 

.oku), tudzież w wypadkach w ypow iedzenia przez 
najm obier■% najm u d ług  term inow ego w ciąg u  p ierw ­
szego roku podw yższa się c ynsz do p ó lto rak ro tn tj 
wyeokoś i czynsru norm alnego.

TELEGRAMY.
M AŁY R U C H  G RANICZNY.

G d ań sk . (AW ). M ięd zy  la n d rą te m  w id zy ń sk im  
a s ta ro s tą  w  G niew ie do sz ło  do p o ro zu m ien ia , na 
p o d s ta w ie  k tó reg o  o tw a r to  1  zw . m a ły  ru ch  g ra ­
n iczny  od 6 ran o  do 7 w iec zo rem  na p o d staw ie  
p rze p u s tek .

W X B O R Y W A N G L .il .
P a r y ż .  © A T ), u /l  l- D zienniki d onoszą  z  L o n ­

dynu . ż e  w śró d  57 k an d y d a tó w , k tó ry c h  z pow odu  
tego , że  nie m ieli k o n trk a n d y d a tó w , og ło szo n o  za 
w yjh ranych , znajdu je się  L  G eo rg e , o ra z  6  cz ło n ­
k ó w  b. rząd u , w  tem  m in is te r o św ia ty  i piracy.

T R A K T A T  N IE M IE C K O -R O SY JS K I.
B erlin . (PA T ). 6 / l l .  W olff. N iem iecko-irosyj- 

skie ro k o w a n ia  w  sp ra w ie  ro z sz e rz e n ia  tra k ta tu  
■w Rapa.Ho na B iałą  RirŚ, U k ra in ę , 3  republik i fed)e-; 
racy jn e  k au k ask ie  i repub likę  D a le k  ego W schod.ii 
dopirow adziiły do tra k ta tu , k tó r y  z o s ta ł dziś  podtw- 
sainy p rze z  obie s tro n y . T ra k ta t  ten. obejm uje is to t­
n e  p o stan o w ien ia  u m o w y  z  6 . m aja  1921, p o trze b n e  
do  s tw o rz e n ia  podstaw ' dla s to su n k ó w  g o sp o d a r­
czy ch  m ięd zy  N iem cam i i w sm om nianem i p ań ­
s tw am i.

K O N FE R E N C JA  BR U K SELSK A .
P a ry ż .  (A W ). R ząd  ang ielsk i s fo rm u ło w a ł od­

po w ied ź  w  sp raw ie  z a p ro sz e n ia  na ko n feren c ję  
b ru k se lsk ą . W  zasad z ie  g o d zi .się na o m ó w ien ie  
sp ra w y  d łu g ó w  alianckich  i re p a ra c ji . A nglję b ę ­
dzie z a s tę p o w a ł B o r a r  L aw , B e lg ię  T heim is. P o  
ko n feren c ji b rukse lsk ie j o d b ęd ą  się  w  P a ry ż u  na­
ra d y  obu w ym ien io n y ch  p re m ie ró w , w  zw ią zk u  
z w y n ik am i konferencji b ru k se lsk ie j. T e rm in  k o n ­
fe ren c ji u sta lo n o  na dzień  15. g ru d n ia .

S C E P T Y C Z N Y  P O G L Ą D  NA O B R A D Y  B E R L IN . 
SW E .

P a r y ż .  (A W .) K o resp o n d en t b erliń sk i „Echo 
de P a r is ” b a rd z o  p esy m is ty c zn ie  o ce n ia  n a ra d y  
b erliń sk ie , tem b ard z ie j, że  zach o d z i z n a c z n a  ró ż ­
n ic a  w  z a p a try w a n ia c h  m ięd zy  k an c le rz em  W ir- 
them  a  m in is tre m  skaitou H erm esem . U stęp liw e 
s ta n o w isk o  H erm e sa  nie odn iosło  z w y c ię s tw a  w  
gab in ec ie  n iem ieck im  i w o b e c  te g o  n a leży  liczyć 
się  z b a rd z o  p o w ażn em i k o m p lik a c ja m i D elegac i 
ę n te n ty  m a ją  ju tro  p o w z ią ć  o s ta te czn e  decyzje  
odnośnie do p ro p o zy c ji n iem ieckiej. Nie je s t w y - 
ikhiozioTie, że d a lsza  d y sk u sja  iranana  zos tan ie  za 
b ez ce lo w ą .

FA R B O W A N Y  L IS .
P a ry ż a  (AW .) Praisa p a ry sk a  b a rd z o  o s tro  

a tak u je  k a n c le rz a  W irth a  w  sto su n k u  do niem iec­
k ic h  zo b o w ią za ń  rep a  racy.m y cnj z a rz u c a ją c  mu 
b r a k  dlobre' w ołi, a  częs to  św ia d o m e  sa b o taż o w a  - 
nie s p ra w y  rep a ra cy jn e j. OTófniem te j p ra s y  p ro ­
p o zy c je  n iem ieck ie  nie n ad a ją  się do  dyskusji.

R E P E R T U A R  PA R L A M E N T A R N Y  W Ł O S K I, 
i R zy m .' (P A T ). 6/11. W e  Aroctę odbędz ie  się

posiedzenie R ady m in is trów , p o św ięco n e  specjal­
nie spraw /om  p o zo s ta jący m  w  zw ią zk u  z o tw a r­
ciem  n o w ej sesji p a rlam en tu , co n a s tą p i 16 bm . K i­
ła p a r la m e n ta rn e , o raz  p ra sa  p rzew id u ją , że d y ­
skusja  n ad  ex p o se  rz ą d o w e m  będzie b a  rd z o  k ró tk a  
P ra w d o p o d o b n ie  g lo s  za b io rą  ty lko  przyw ódcy* 
stro n n ic tw , i>oczein Izba na drug i dzień  odbędzie 
g ło so w an ie  w  sp raw ie  udzie len ia  rzaooiw i w o tum  
zaufania. W e d łu g  w sze lk ich  p rz e w id y w a ń : g a b h r t  
M ussolinTego o trzy m a  votum  zau fan ia  b a r d to  zna­
czną  w ięk szo śc ią  g ło só w . P rz e c iw k o  v o tu m  zau fa ­
n ia  będą g ło sow ali socialiści, o ra z  p ew n a częśó  
d em o k ra tó w . N astępn ie  p a r la m e n t rozpoczn ie  dy ­
skusję. nad p ro w izo rium  budże tów  em.

SA N A C JA  A U S T R JI.
W ied eń . (A W ). Z G en e w y  obnoszą , że  seki'e- 

słaiwią, Ruiraunią i G re c ją  i że do z a w a rc ia  p rz y -  
riacyjnej dla A ustrji. Z kotnunika-tu w y n ik a , że de -1 
legac ja  L igi N aro d ó w  przyrzekła- A ustrji pom ódft 
w  u m ieszczen iu  p o ży czk i SC m iljonów  w  z łocie  za­
g ran ic ą . C z ło n k o w ie  delegacji. L igi N aro d ó w  w i­
dzą w  u ch w a len iu  tej p o zy czk i p rz e z  p a rlam en l 
au s tifac k i p o cz ą tek  akc ji d o p ro w a d ze n ia  fenantow  
do norm alnego  stanu .

N O W Y  Z W R O T  P O L IT Y K I G R E C K IE J.
G ra c . (PA T .) 6 ) 11. „ T a g e sp o s t” z B e lg ra d u : 

W c z o ra j m iędzy  g reck im  m in istrem  sp ra w  zag r. 
.P o li tę c m  a N im cicem  o d b y ła  się p ó łto ra g o d z in n a  
ko-nfcronciód w  k tó re j wzięili udzia ł P asccz i pose ł 
greck i. K onferencja  d o ty c z y ła  tra k ta tu  h an d lo w e­
go n iię d z y  G rec ją  a Ju g o sław ią , konw enc ji w 
sp ray /ie  po tu  w  S a lo n ik ach  i k w estji tia -cke j. U - 
s ta lo n o  z a sa d ę , że oba p a ń s tw a  na ■jociferencji w  
■Lozannie b ę d ą  s ta ły  na s tan o w isk u , iż t r a k t a t 'w  
N euilly  nie n o ż e  b y ć  zm ien iony  i oba p a ń s tw a  
ża d a ją  jego  p rzc o ro  yadzejua. B u łgarji będz ie  
p rz y z n a n e  w  za sa d z ie  p ra w o  w o lnego  d o stęp u  ao  
.m orza E gejsk iego .

W iedeń . (P A T )  6/11. „N. F r. p re s se ’’ zam ie­
sz cz a  wr d ep e sz y  z B e lg rad u  w y w ia d  z g re e k m  
‘m in is trem  s p ra w  z a g r. P o litisem : N a p y tan ie , cz y  
jego w izy ta  m a  na celu z a w a rc ie  p rz y m ie rz a , lub 
zbliżenie się G recji do M ałe j E n te n ty , o d p o w ie ­
d z ia ł P o litis , że celem  jego w iz y ty  je s t s tw o rz e -  
<<ue .p o d s ta w  dla -ścisłej w sp ó łp ra c y  n ń ę d z s  In ao - 
s ła w ią , Runwm ją i G re c ją  i  że do  ‘za w a rc ie  p rzy*  
m ie rz ą  nie je s t  daleko Poiiitls w y ra z ił  się sc e p ty ­
czn ie o  w izy c ie  S tam tjiulijskiegc za  pow iedz:an  ej 
n a  śro d ę  i o św ia d cz y ł, że w ed le  jego m form acii u - 
m y s ło w o ść  B u łg a ró w  nie zm ieniła się. Nici ta jnej 
po-lityki b u łg a rsk ie j sięgają poza D arda,nefe d o  K e- 
m ala . P o litis  sądlzi, że S tam buł:j.ski zam ie rza  coś 
u k ry ć , sk o ro  p rz e d  konferencja  w  L ozann ie  o d ­
b y w a  .podróże in fo rm acy jn e . Jed n o  jest p ew n e  — 
dodał P ó litis  —  m ianow icie, że k ierunek  p o ? ty k i 
K o n sta n ty n a  z o s ta ł za n ie ch a n y , a bnlja po lityk i 
g rec k ie j k ie ru je  się k u  M ałej E n ten cle .

K « i *s t  g i e ł d o w a ,
Lwów, da!* 7  lis to p a d a  m lz .

Marki piemlechie 
Franki fraacuskie 
Franki szwajcar. 
Funty szteriiugi 
Ko'onynieni.-ausL 
Wiedeń
Korony czeskie 
Praga, wypłata 
Dolary noie-yk. 
Doiary lunoyj. 
Zurych M ai^jpoi. 
Lei 
U ty
Budapeszt
Paryż
Berlin
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Tendencja na dolary silna.

R A D C A  M E C V r , V V A V : r

B r. K a zim ie rz  Z g ó r i k f
p o w p ć c i ł  z  z a g r a n i c y  3 p n z y jm a je  

! V t  d . m i ł w j 3 u l .  A f iN Y K A  ... L



„GAŻE t' A LW OW iKA.1'  ̂ unia S. listopada 1922,

OGŁOSZENIA.
i  t e  S P R A W A
I  u g i r e w m  m  z M & m j B ® ® .

Lcz. T. IV. 98/21/9, W drożenie postępow ania ce­
lem uznania za zm arłego. K arol Juszyrislu z B orow ej, 

4 pow ołany  w czasie mobilizacji w r. 11)14 do służby 
w ojskw ej przy 40. p. p. został następnie w ysłany  na 

■ {ront rosyjski, gdzie w czerw cu 1916 w czasie w alk 
:pod 01 lirą ?xistot ciężko ranny i odtąd n ie . dal o sobie 
żadnej w iadomości. Gdy zatem  przy jąć  należy, ze za- 
,chodzi ustaw ow e donmiemam e z  §. 24 ust. c. p rze to  
w draża  się na prośbę K atarzyny  Juszyńskiej postępo­
wa nie celem uzn ijda za zm arłego. W ydaje sie przeto  
ogólne w ezw anie, aby ndzidono Sądow i lub ku ra to ro ­
w i Patiu  Drowi 'Fischler-owi Hersaho-wi w iadom ości o 
pow yż wym ienionym . K arola Juszyńskiego w zyw a sie, 
aby  przed niżej w ym ienianym  Sądetn staw ił się, hjh 
w  inny sposób uw iadom ił o sw em  życiu. Sad tu tejszy  
na  ponow ną prośbę po dniu 15. m aja 1923 ro zs trzy g ­
nie o uznaniu -2h zm arłego.

Sąd okręgow y, O ddział IV.
T arnów , dnia 5. w rześn ia  1922  r. 10037 1-—3 
T. IV. 19/21/10, W drożenie postępow ania celem 

uznania za zm arłego. Dnia 25. kw ietn ia 1915 r. w olska 
rosyjskie opuszczając gminę R adgoszcz pod naporem  
i w rśód ostrzeliw ań w cisk austriackich — zabra ły  z 
gospodarstw a Agnieszki M ietla, k row ę, k tó ra  b y ła  w ła ­
snością F ranciszka M ietly. — T enże urodzony w roku 
1S70 w ydaliw szy  się 'z a  zab raną  krow ą, popadł n a ­
stępnie w moc wojsk rosyjskich — gdyż jak ludzie 
mówili spełn i®  dla tych w ojsk usługi robocze. — Od­
tąd w szelki ślad za Franciszkiem  M ietłą zaginął. —  
G dy zatem  przyjąć należy, że zachodzi ustaw ow e, dom ­
niem anie z §. 24 .ust. cyw . prze to  -wdraża sie na p ro ś­
bę Z o fi Mory] postępow ania celem uznania za  zm ar­
łego. W ydaje się przeto  ogólne w ezw anie, aby udzie­
lono Sądow i lub kura to row i Panu W ładysław ow i Mos- 
.sorow i adw okatow i w T arnow ie w iadom ości o pow yż 
wym ienionym . —  Franciszka Mietfę w zyw a się, aby 
przed niżej w ym ienionym  Sądem  staw ił się lub w In­
ny' sposób uw iadom ił o sw em  życiu. Sąd tu tejszy  na 
ponow ną prośbę po dniu 5. czerw ca 1923 r. ro z s trz y g ­
nie o uznaniu za zntarłeg.

Sąd okręgow y. O ddział IV,
Tarnów, dnia 15. wzreśnia 1922. 9694 1— 3

i .  297/22/2. JVV :h u Pericłi fa h e  P y .Th vet Pirv- 
syn Am rz ja i M "-Tleny, urodzony w W yg tdce dol­
nej łłi grudnia 1887 r., Z 0 3 t a t  w lipcu 1915, r. po; 
zarzutom srp  egostw.-; na rzecz byłej Anstrji p ze 
w ładze rosy .-u  e aresztowany i w y w iez io n y  do R o s i  
a od 1217. r. b a - o i im jakichkolwiek wiadomość:  
Gdy zetem przyj ć m o ż r a ,  ż'-zaistp eją warunki usta .s. 
domniemał ii* Tui ci w myśl §  2 4  u: wzgl. u . t  z  31. m i -  
na 1918. r. N .  128. Dz. u p.. / a  zadza się na w n ło s i  
Roza!;i Periii postępowanie, ceietn nznania wymienio­
nej osoby za zmarłą, a zarazem ogłasza s ię  wezwanie.  
<2et y udzielono w iad om ośc i o  zaginionym Sądów al­
bo Dr, K >hnovi w Czo ,'knwie, którego u sb v a w ia  si, 
kuratorem. M ichała P it ih a  false Pyricht v ; l  Pirogą  
wzywa się, a i t b y  sławi! się p r cS l  podpisanym Sądem 
lub w  innv sp osó b  dał znać o sobie. Po dniu 1. mai?. 
1923. r. Sąd pa potuw ny wniosek o-zeknie o sU terzn  c 
o uznaniu za zmarłe^o.

Sąd okr gowjf. Oddział IV.
Czortków, dnia 11. paź Wziernika 1932. s  ' S817
T. VI. 341/22/1, W drożenie  p ostęp ow a  ia celem  

•uznania za zmarłego. W ładysław  Sach, r c H k  ze ru.r-
c . y r i  powiat Br z sko, urodzony tamże 1887. r ,  przy- 
d . .Ioay  1914. r, o 3 . p. ; iecli., nie daje znaku ż y ­
cia od 1918. r. Gdy przyjąć należy, że z; choch i usta­
w ow e donwiśenianie z §  1. ust. z 31. m.rrca 1918. r. Nr. 
128, Dz. u. p. wdraiu  Tę na p oś l ię  Stan.stawy Ru­
chowe; postępowanie ce e j  uznania wymienionego z? 
zmarłego, oraz calem uznania * a  żeństw a z nim za- 

;wartego za ro?.wą;ar,c. Oglas.ra s ;ę wezwanie, a ż e b . 
udzielono lą d o w i lub obrońcy w ęzła  małż riskiego Dr. 
Stanisławowi Tom ikow , adwokatowi w Krakowie, wic-  
ciomo ci o zaginionym. Władys awa Sacha w zyw a się,  
aoy stawił s;ę przed podpisanym ą cl era lub w inny 
sp o sób  uwia j^jini - o swem ryciu. Sąd na ponown'  
prośbę po dniu 15. maja 1923. r. lozs trzygn ie  o uzua- 

-niu za zmarłego. .
Sąd ‘ kręgowy cywilny, Oddział VI.

, Kraków, dnia 19. wrześu a 1922, 19 8
T. 413/21/4. E l  kt. M ron M aków, sy i Ba2y -  

go urodzony dnia 25. września’ 1572. r. w b tozh ad ow i  
w czasie ogólnej mobilizacji w 1914 r. jA wołany r o ­
s ia ł  d o  80, p. austr. piechoty, R a c z y ł  na froncie ro­
syjskim i z końcem l s to p a d a  1914 r. w czasie wa k 
p^d Przem yślem , w ed le  opowiadania kolegów  mi;: 

. z o s ta ć  zabitym. Gdy w o b ec  pow yższego  pr.; w dopoćob-  
nem jest ,  2e zaginiony ibeźyje, prz to na wniosek An­
ny M yśków wdraża ś  ę p o stęp ow a n ie  celem uznani? 

Igo za  zm arłego a m łżeń stw o  z nim zawarte z i ro z ­
wiązane. W ydajes i ę przeto ogólne w ezwanie , aby udzie­

lo n o  Sądowi lub kuratorowi Drowi Dywerowi w  Z łi -  
czowie, którego zarazent ust-nawia s ę b o i t ą  w ę­
zła m a ł te ó s  iegn, w iadom ości o zaginionym. Gdybv  
zaginiony żył, wini n Sądowi donieść o  swem życiu. 
Na ponowny wniosek, pb upływie sześciu  mies ,cy  
od 4nla o g ło szen ia  edyktu w „Gazecie lwowskiej"  
rozstrzygnie Sad ostatecznie p o w y ż sz y  w l i s e k .

Sąd okręgowy, Odazlał IV- 
o zów do!a 18. stycznia 1922. 1 10,114

T. 6 22 3 
jsJPCEil

Justyn P ttra ś , syn P a c t ’ • 
2 , czerwca 188Q. r. w Be m y .

nie powiat Br^dy, , owołany z wybuchem wojny do 
:yy;■i|j  n u ż b y  v ojskowCj i WcdlT zrznań ‘ wiadza 
i łs ty tra  l ir o : ; ; iaka pe uii s łużbę frontową w la  14. r .  
w  Przemyślu w okopa li i od leg oęza su  przepadł bez 
ś a d . . Gay wobec pow yższego  praw dopodoofcm  j si, 
że -a g  nicny nie żyje, p izeto  na wniosek jego żon,  
A ny Petruś wdraża się p stępowanie, ceierr uz acia 
Tistyna Petrus a z u zmarłego. Wyd; ja się przeto oról-  
na w ezwanie aby udzielono Sądowi lub kuratorowi D . 
i, ue lb ergo w , adwokatowi w Z ioc-ow ie ,  w iadom tś:i  

/aginlon . in. Gdyby zaginiony żyt, win en ■ ądow. 
'•n esc o swem życiu. Na ponowny wniosek po upły- 

■< e 6 miesięcy od dnia ogłoś, enia tdykłu w , Gaz- c i 
1 ,vlw.-iciej* rozstrzygnie Sąd ostatecznie powyższy  
-.yniosek. Sąd okręgowy Oddział IV.

Złoc ów. dnia 28. czerwca 1922. 10.10
T. IV. 60/22/4. Wdrożę; ie pos ępow an  a ce.e;; 

znania za zmarłego. Józ<f Gałdyn, syn Woje er li; 
i Agnieszki; 'urodzony 9. września ,1891. r. w Sraf.s-  
rach, pow iecie  nnwotiryskiin, ou sztd  do woj ka ja. o 

ołu erz by ej amn i a i s ;  . w marcu '915. r począv.- 
>ai od 6 czerwca 19 5. r. ‘-sze lka  w : c l ć  o i i  im 

z •“ 'nęia an też sa t> znrku życia o sobie ui ■ da e. 
Gdy za em przyjąć naJe.y, iż /ac i isdzi ustr.wc.wc co .  
ur. emanie z §  1. usiawy z tinia 31. marca 1918. r. L. 
128. Dz. p. p., przeto w drąż a się na prośbę An ■ i 
z Uałdynów K op a .zcw ej  w J o d a n ó w  e poat;p wunie 
celem uznania za zmarłego ża i iT o n e ,  u Wydaje s,ę  

rzeio. ogó lne  w ezw ą  ie, aby udzieiwt • S.:d  >wi li:- 
jszemu mb I u m lo  owi adw. -Drowi B c r tw .z y k o  
b e w y m  lą c ,  u wiadomoś i o pow yż wymień onyr“, 

i jego sam e o, o  te pczoctaje p r .y  życiu w zywa s  
r )  p ized  tutejszym Sąde n t.tafc.ł s ię iuo w nn »;,u- 
:oL> uwiadomił o swen; życiu Na i .  nowr.ą prośbę p; 
n o. 1. maja 1923. r. w niesi ną wydzneru zostanie  sta-  
ow czo  orzecze ie.

t ą t  ok ęybWy, O dział IV.
Nowy Sącz, 26. sie.pnia 1923. 9S86
T. 74 22 10. Zir7cdzeiiie p o s trn o w a n lt  c e  om 

*.tdowodnien.a śmierć . Helena z tnu Ł syj, zamęźer.  
Ru cel cór a e l^ r n o n ,  ! M.itrony Ł ysy,ów  u rod /o n a  22 
maja 1835 r. w  Sulimowie i t ar z a n ie ś  ia ;a  go sp o ­
dyni, wy echała w czerwcu 1/15. toku do Rosji i tam 
•v j .sen-i 1915. r. między !4. września a 14. paździ ■- 
:tika we wsi Ćwierz,Jtka c ib  w o ły ń s k i ]  w ed le  za-  
przysięzo y;U zezaab świauków M tji Diedy:i;, Ha Ł , 
Kiioei zach orow iła  na tY'U, p U i-is ty  i po l godni 

heroin  zm ir ła  i z o • tsła pochowana w e  v st  Kr.',;.:; 
Wobec tego  zarząoz i s ę na v,| io  ek M r i D.ed;, k p  - 
i t - . r o n j  i ;  celem u o w o d n ie i ia  ś m i e ć  a zara.-.r o: 
'T a:.-a  sit; w zwanie, auy do d i a 10. pażdRcrii:;  
!92z. r. udzieleń i Sąct : wiadomości o  wymienionym  
ub arlw. D owi Eugienjuszęw t.i w  z eck icn iu w e  l»wo- 
wie. Po upływie e-;o ermu u i p - irzeprow adsen i  
dowodów, jednaliowoż nie prędzej jak w t , y  m e-  

iące od dnia og łoszen ia  w g a z e n e  urzędow ej Sąd 
rzeknie ostatecznie o wniosku.

Sąd okrę ;owy cywilny, Oódzia; VII.
Lwów, c n a  0. c e r w c a  1922. 9532
'i. 120 t0 /3  !ko Hryrkowian, syn D m ytra i A - 

u , urodzony w ;8; 5 r. w B eresce , o d szed ł  na w o ;:. 
.ię w 8 orpuiu 1914 r. jako roinierz (0. p. p. cb . kr. 
■«Vąlczył na frc iu is  j  esy s im w okoli, y Kra ni! a. Oc 
esisni 1914-.,. wsrelki ślad i a  mm zaginą,'. Sąa okrę- 
.owy w Sanoku w ,y w a  każdego, kt-;by o ży-iu iika

H.yckcw.ana m.ał jakakolwiek wiacie aby d.;
, tein z -u ć  Sądowi lub kuraicrowi nie tbecne o  adw.

i)i owi S.ączce w Sr.ru ku w przec ągu sześc iu  miesię. 
ąy od dnia ogłoszenia  tego wezwania. J;:łeii w tym 
zasie  Sąd nie otrzyma ż-d-tej w iadem ości j  ż - c i ;  

jego uzna go aa ponowny wmosek Paul uy Hryckow.-au 
a zmariego, a jego m.Tżertstwo z Pciiliną ur. JSików  
a warte za rozwiązane. K :ra o ; m  nie •becnego obroń- 

c i  w ę ż ‘-a małże i;k ego  uiianujs się adw. Dra Ślą-izkę 
w Sanoku. Sąd ok -g* wv, Oddział iV,

Sanok, linia 22. czerwca 1920. 4899
T. 227 22. i i i '  1: Augristow cz, syn Drrytra z Du 

5 o w c z, uredzony 18 2 i .  inko ż ł  ierz mi.it poledz  
początk cm wo.uy. W ob ec'ego  je-.t prawu podobne,  

e tenże poniósł śmierć, zarządza się prze-o  lta wnic-  
ck Andrzeju Augiis o w n z?  postępowanie, ce.ero udo-  

codn-enia śmierci, o g t i s z a .ą :  wezwanie, ?by c\o pói 
roku ód ogłoszenia  w „Gazecie lwowskiej* Sądowi 
albo Drowi At ut owi adwokatowi w Przeneyśhi, które- 

> nsDmawia się kuratorem, u zielono wiadcmoś:
0 zaginionym — Po upływie te so  cz .  su ca ponowną  
. iośbę Sąd a  zeknie ostatecznie o wniosku.

Sąd okrę:rowy Odd iał V.
Przemyśl, 6 wrześn a 19--2. 965e
1 • 200/22/3. Ed/kt. Dymitr Radzlwon, urodzoni 

v. 25. paździem  ka 1877. r. w Laszkach k ói. pow 1 
ln iany, żonaty, o s t . tu io  w Skr.ilowi; zamieszialy;  

■;yn Paw ia  i Marji, został pow ołany 1914. r. do 35. p. 
p. obr. kraj. i odszedł- na front a od ego  czasu w; zel-  

i słuch o nim za-inąt. Gdy w obec pow yższego  jc-sr 
rawdor odol em ,ż e  zaginiony nie iy ie ,  przeto r a w n io .  

s .k  Tekli Radziwonowej, żony zag n;c negn wdraża - ę 
p stępowarii&jcelem uiaania go za ?m rłege, a m 
żeńrtwo z i i m  zawarte z e . rezw iązm e.  W . cl-sjesię pri'e- 

o ólne w ezw anie ,  aby udzielono Sądowi dbo kura­
k o w i  adwokatów Drowi Epsłeinowi w Złoczowie  

którego zarazem ustanawia s ę obrrócą węr.ła małże ■ 
T.iego, wi idom oś l o zaginionym. Gdyby zaginiony żyi. 
ci ien Sj dowi coni ; ć o swem .yciu. Na ponow ny wnfo-  

s-k, po upływ e sześciu miesięcy od dn a o g ło sz ę .  
:ia edykiu w „Gazecie iw o w sk e j*  roz;t. ygnie 8 i 
staieCznie p o w yższy  wniosek.

Sad okręgow y Oddział IV.
Złoczów, dnia 24. sierpnia 1992. 10.10

. 2 '6 ' .2 /3 .  Edvkt. Jeremij Mereszko, urodzony 
nia 10. s erpn a 1876 . w  OIszan;e powiat Złoczów,  

ostatnio zamieszkały w S żn iłow ie  'żonaty, syn Piotr?
1 Marji, powołany 1914. r. d o  wojsko aui.tr. brał cz r- 
.<{' udział w w e jn ie  św ia iow ej ,  dasts;  się nie w

ro . / is i i ie j  i ostatnio da' zr-: . 'v  roku 191 (.
c«?tB wsselki sh.Jh ••łim z.ig z t z s ą u  ś * ' - -  -

ka Semk; B-.daka miał zaginiony w 1917. r. p*zśbV' 
w sć  w mieść; e Czcmbar guberni penz ńskiej i ta? i - .  
w szp talu w lipcu tegoż roku um rze1. Ody wobecpo*  
wyższego prawcopor cbn m jes:, że  zajin  o y nie-Sy j ’̂
• "re:o "na wniosek Anny Mereszkowcj wdraża się po*' 
. iępowai.ie, celem uinauic J-reniiegO Atereszkę s 
zmarłego. W ydRe się przeto w -rwanie, >;■ -y udzitton 
Sadowi lub k irc .o  owi 1) owi D werow: arwr- a.
.ci w Złoczowie, wiadomość.' o zaginionym. G.vby  
raginio; y ź y ‘, winien Sądowi donieść o swem życiu. N 
ponowny wnu sek, po up!yw-e : zssciu  miesięcy c-d. 
a uia ogłosz  ni a c  y*tu w rG«zee«e Azc-wskiej* i°-’- 
v.;zyg;.ie Sąd osateczn ie  i o  wyższy w i o s e k .

Sąd ck ręg o n y ,  Oddala! IV.
Złoczów, dnia 24. sierpnia 1922. 10.112
T. 1'7. 60.22/2. Z a rząd zen i  ; ostepowania re le -  ' 

uznan a za zmar egu- M.rjanna Źcri-ówaa, córka fr  c* 
iszka i Ma j-nny. urodzona 1882. r. w iśańrzu <i.;e pi - 

w a t  BI ais, ta m ż i  z u; ies  k Ja, wyjechała w 1C0I. :■ 
o Ame yki, skąd przez kilka a 1 plsywa s, od lat 13-u 
ećn" k cis ma o j j . yc u żauu. j wiadomości.  C c i  I 

/. tern przyjąć możną, że zaistniej < waru :ki g  - 
nriem Aiia z §  24. 1. kod. c. zarządza s ę aa wniosek 

M.ti janny 1 -śl Źuikuwej 2.-Ś1 Pi^t.t .zko a ej postępo  
nie, c lem iziar.l-i wyż wyml monej za z.carią. 

Ogłasza się przeio we w u  i; aćcby u T / I  no wiać. 
. i i ś . i  o z ig i .  io; ej Sądowi. Mar|aar>ę Zarkównę w zv -  
‘Va'slę, i by stawiła się przed po«4nis*avm Sądem is b 
w inny sposób dała znać o s  >b e. Po upły a ie rokt; c 
juia o g io s z tn u  teąo zarzą zenia w „G»zcę e Iw o#
.-ik c-j* S ,d ua ponowny wniosek wy a o sta teczn i  orz
d . a e .  Sąd ouręgowy, Odv.zi t 17.

W adow ic:,  dnia 4. Cze wca 3 9 .2. ! U 3
T. 260 22. Platon Dołyniuk, u ćdzony 28. 1 :t - 

ada 1868. r. w Dubin powiał Brody, porzucił s w o  a 
lonę i w ydalił  s-ię jes ,--ze p z- d 23 lub 24 laty ze 
wsi i. ob;a i o-J tego cza; u brak o nun iakichl-.oiwiek 
wi.idoni ści co stwierdza p o iw  adcz°ni Zwier chnoś-  

guimnej w  D; biu i ś-.w:.d«owie Tym -.o Czornobai 
Chytrka Cz orno baj. Gdy wobec p n v jż :z e g o  ;-ręv * 

dopodobnem je t, ze -a y n io u y  i i.- ży e, prz? <; a 
w niosek j - g  > żony PsrasMiwji Prychlda zam. D ■ y- 
ui--k wdraża 8 ę postępowanie, celem u; n ni? ITa.uu ; 
Doiyniuka za zmarłego a nralieńs wa z  nin: z ;.v.r. 'f:- 
■o mu żeństw  ■ z ni:u zawartego za ;ozw:ą a e. W y­

daje się przeto ogólne wezwanie, nb,- udzie ono , - 
Jowi lub kurato:cwi Drowi Srernschusaowł, au«-oka- 
owi w Złoczewie, którego zaraz.-m ustana*i -u; 
brrńeą węzła m.Tżrriekiepo, w iadom oś i o zagi;-. o- 

u/m. — Gdyby za inieny ty .  win en sadow i do.uctć  
> swrin życiu. Na ponowny w ni orek r .o  upływ c  fts - 
,iei.;o roku od dni.; og łoszen ia  eoyztu  w „G ze .ie  lw ow -  
kie,* lozs irzyguie  Sąd esiatecz.me p o w y z;zv wn c.ąek.

Sąd okręgowy Oddziol 1 , .
Złoczów, dnia 27. września 1922. 9S,-fi
T. 55'22/4- Edykt- Antoni Po; gśrski-Mo ińsl-i ur- 

w Pu noweli pow at Brody dn a  !O/t, 1587 za ira n y  v  
r- 19 ! i  przez wojska. austriŁdcie na pi dwodę do;ad nic 
w róci,  a w ed le  zeznań świadka Hula Kn-ckiega i/ifą: 
!Jcdgó:ski~Moliiiski jesieni !9i4 zna Jować się w  
szotalu cholerycznym w Nowym Sączu i od tego c.za- 
sn Siuch o nim ząginii- Gdy wobec p o w y is  eg > pra­
wd'PoT-bnem leT, z :  zaginiony nie ż y r ,  przeto u; 
wn oseV żony jedu Anny Mo.ińskiei-Podgórskiei wdraża 
się postępowanie reiem uznania Antoniego P o d g ó r sk ie j '
M- liii kiego za zm arles>  a m ałżeństw a z nim za­
wartego za ro- wią.anc- Wydaje się pr-ielo ogólne wp- 
zwanie, aby id.DsI no Sądowi lub kurat rowi adwoka-  
t iv. i Drowi Wcrflowi w  Złocco.jie. k lor ego zarażeni  
ustanawia się obrońca w ęzła  ra Tżeńsk e g w i a d ' m  - 
śc o zaginionym-Gd; by zagiń ony ż y ł ,  winien Sądowi 
donieść o swem źyc u. Ną ponowny wni< ssk p i upły­
wie 6 miesięcy od d na o g ło szer ia  e ły k tu  w Gazcc e 
Lvc-.AVski:j rozstrzygnie Sąd c.iiatecznie p ow yższy  
wniosek-

Sad okręgowy Oddział IV.
Złoczów, d ia . S- czerwca 1922- 9363

T- 421/22/9- Wdrożenie posiępawania ceierr hguaara 
za zmarłego- Wasyl P.odo'akur 21./2 l'śe4syn C łek sy  m-- 
w Żukowie ostatnio w  Lewar.dówce z im iu s-k a ły  wedie  
przeprowadzonych dochodzeń brał udział wz-rrne.izksftti 

k-aińskich a o tT m  raz widz.ano go w łosiem ;919 
w Płoskirówie. Od tego c; asu brak o nim wńdomoś:i-  
Mcżua zatem P zyiąć, iż ;;aidą warunki ustawow ego  
domniemania śmierci po myśli § * 2 4  !. 2 u- c. Wobec 
te o na wniosek Paraskewli Podoiak wdraża się posię-  
[ » f . . n e  celem uznania wymienione. o»cby za zm iT u ,  
a związku ntałżcńs-. i go zawartego na dnu. -4. I.teg • 
1910 między zagiń onsni ą wnioskc-dawczyn ą za r o / -  
wiązai y- W ird im cśc i o zagi ionym na ?żv ucizi lić 

*ąd iwi albo adw- Dr. Lubinowi C.tnar Kiemu w :  
!.v. owie, k ’.'r--.gn ustań wia się kuratorem ora.-z obroń­
ca węzła małżeókiego- /.'aginionego w zyw  , s.ę aby 
się jawit przed podpinamm sadem o i e  tyje  lub w 
innv si osób dał znać o -.ob e Po dniu l- 1 opada m Ś t  
względnie w rok od dnia < -g :osztn *  t:go zarządzenia 
w gazecie urzędowei sąd na ponowny wniosek wyda  
..stateczne orzeczenie.

Sąd okręgowy cyw ilny Oddział VII.
L w ów , cnia 6- października lyr2. 9875
T- IV- 119/22/2- Zarządzenie postępowania celem  

uzn nia za zmarłego- Jan Rypftń- S' n Jikóba i Kata­
r z y n /  urodzony dnia 25- li«tO;>.id 1875 w Radziecho­
wach i tam zamieszkały, koś; iein\, bio ąc nózia i w 
•wojnie św ia t  wei jak) ż o ln e r z  S9 p p. armii ausiro-  
węgierskiei,  nstaini] w iadomość a?ł o sobie 21. sty-  
czr ia 1915 za ś  wedle zapr zys ężonyrh zeznań świadka  
Franciszka Szęląra zaginął on n.i froncie roiv:sklm w  
driu 7- lutego lS»l5 i od tego czasu niema o nim ża li; f. 1 
wiadomości. Gdy żalem przyjąć moż a że za istnie ą 
waiuuki dr-mniemania śmierci z ustawy z 3i- rnarca 
I91S r- Nr .  28 dz- p.p . zarządza się na wniosek żony 
jego Terasy Rcnis-ń postępowań e celem uznania y i J  ’ 
wymicnior. o zu zmarłego Cgłasza się przeto we-  
r.waiiie, ■ / 1  . inionym u -zielone Sądowi wtadomo-
ar- Jana \ , . n,-:i o ile żyje, w z y w a  się, aby  staw i  
Tę przsd po .p winy w  sądem iiib w. iany sposób da11



„G A Z E T A  L W O W S K A .’ z  d n ia  8. iirtg p ąd fc  1 9 2 2 .
■mt-

5#  o o ' • Ru sześ .iu  miesiącach cd lais. og o.  
ik-uia tego za zad -i u ;, w „Gazecie "Lwowsh-e," Sąc 
na p .now ny  w iiusek w . d a  o^iaieczne orze .  z. nie-

Sąd o.vi ę<: Oddział IV
Wadowic! dai i 18. września 1922 r- 9947
T- 305,22/3. Euyk:- Grzegorz Kcsarcwicz, s y -  

■Atanazego urodź*!;  d i 1832 i a Zarzeczu w Zi.oc o- 
$ J t f  zabrany w  | ; W  i' przez wojska ukraińskie na 
tooowcdę do 13 hczas d domu nie po w  ó. ił. Świadek  
fsikdłai S o ł icw sk  , z  'znai?, że razerr. z Kosarewiczem  
Przebywa/ w dec.e 1919 w Siaryrti "Koris ianiynowie. 
.udzie p:\vnego dnia s ł - w a ł  od nieznajomych <nu liidzi, 
*• Kosarewics um <1, l e ż y  w trupiarni i i :  w tvW 
di. tuaią go chować, S w  .dek jednakowo’.; do ‘trupa -
I i nie clioaził i na pogrzj' ie jego nie był f'd wobec  
pow yższego  prawdopodobne n jest,  że z a ,iy»v n.e 
żv;e przeto na w n,osek Marii K o ta r e w ic z W  i wJiaią"  
s ę  postę.-owau.fc c e e m  uznania Grzegor a KoBijdF  
•vicza ża zmarłego, a m ałżeństw a z uim zawartego z%  
ruz w  hzaue. Wydaje s ę  przeto wezwanie aby udzie c- 
Jio sądowi ii:b kuratorowi Drowi Feldmanowi adwoka­
towi w Złoczowie, którego zarazem ustpi.awia się  
fcbrońęą w ę z ła  małżcńsiricgo wiadomości o zaginionym. 
Gdyby zaginiony ży ł,  winien Sadowi dor.ieśS o swem  
życiu. Na ponowny wniosek po upływ e jednego roku 
od dnia og łosz .n ia  edykiu w  „Gazecie Lwowskiej" 
rozstrzygnie Sąd ostatecznie p ow yższy  wniosek-

Sąd okręgowy Oddział IV.
ZJoczów, dn a <.2- w rze:m a 1922. 9827

. T- IV- 114/22/2- Zarządzenie postępowania celem 
ktuania za zmarłego i m a łżes .w a  za ro wiązane. Wo.^  
ciec.h Słapa yu M  lchiora i E a icis. ki z Koścó v  i - 
rodzony dnia 8 styczni i | 8j£<w Wieprzu zam u szk a ly  
■w Radziechowach powiat Ż yw  ec powołany do służby  
MrOiSnowei w  roku 191 4 -do. 77 p- p. brał ii ?.uł w w ol­
im światowej a •• sta tnią wiadomość da ł o  sobie z frontu 
rosyjskiego a dniy '12  lipea 1915 poczerń o żyćiu jego
* •; • ma uż żadnej wind rn-ści. GJy zatem można 
Pr-y ąć. że zaistnieją warunk. dotnni.-.inania śm erci g u-

a w y  z 31. marca 19L3v. Nr 128 dz. p. p. i z >) 112 lii- 
rarządza się na wniosek icg )  io  ry A liel.t Słana po- 
•*> ępowauie celem uznania w y ż  wymię ionego za zma - 
łego. a małżeń; twa m-.ęcizy nim a w  iiosnod: wczynią  
dn.a ;.9 s t y c z n a  zawartego za rozwiązane. Ogłasza
■ ię orzetó wezwanie, a v  o zaginionym udzielono \vlV-

mości Sądów' lub Dr. Józefowi Kubiczkowi adw- - 
kątowi w  Wadowicach: kjórego ustanawia się ku* 
■aiorcm z a g i jonego i obroij.-ą v.ęzla małżeńskiego. 
Wekiacha Mapę o ile .tyje, wjty-wasię aby sta w ił  się 
orzeu potln airym Sadem, iub w  inny sp isób dał zn .c
0 sob e. Po sześciu, miesiącach od dnia og.oszeoia tego 
zarządzenia w  „Gazecie Lwowskie;* Sąd na pono- 
Wuy wmosek w y  a o ta eczne orzeczeń e.

Sąd okręgowi Oddział IV- 
Wadowice, dn a 1. iipca 1922 •••. 9931
T. IV- 129/22/2- Zarządzenie postępowania eelem 

•znania za zmarłego i n ia łżeńs!w a za rozwiązane. Jó- 
z«f Sze?erbi>1{, syt> ‘J ó z e fa  ,i Teresy z S z e w c z y k ó w

1880 w Bie i skus | a  m ię&t-ka-- 
) >o,.'u 19t4 ii dział w  v.O;-, 

nic światowej jaloó ‘żołnierz 56 p.' p. b- armii austpo-wę-  
K'erskiei osta-riią wJa-Jrmołd d.<ł o sobie 28- paździer­
nika 1914 a wea e zaprzysiężonych ę nań świadków  
miał w  dniu 2 listopada 19l4 w czasie szturmn pod 
Leszczynami do u.ć się do niewo i rosyjskiej* Od lego 
czasu niema o .iiitn żadnej wiadomości. Gdy 'za­
tem mcżtia prz' jąc, że zaistnieją warunki domniema* 
niâ  śm ierci-z-ustaw y z 31 marca ł v i 8 r, 1 - s  Dzpp. i 
z §  112 k c. zarządza Się na wniosek żony jeg Anny 
S czjrbakowei ipstępow..uie cełem uznania w yż wymie-  
> oi.ego za zmarłego a małżejastwa mirdz1/ nim a 
WuiośkódSwczynią cl. ia 13 września 19C4 zawartego  
za rdżwiązane. ( i g .ą s .a  się przeto wezwanie, aby o 
żńgiryonym udzielona wiadomości Sądowi iub Dr- Jó- 
zetow i Kubiczk wi adw- w W .dow.cacb, którego usta­
nawia się kuratorem zaginionego i oorońcą w ęzła  m a ł­
żeńskiego- Józefa Szc2erbaka o le żyje w z y w a  się, aby 

.stawił s ę  przed podpisany if Sądem lub w  inny sposób  
9ał zraź o Sobie- Po sześciu m estaoach.od dn ;i og fo .zc-
II a tego . arządzenin w  Gacecie Lwowskiej Sąd na bo- 
tio.inv w n.osek w yd  . ostateczno orzeczenie.

Sąd o k ręgow y  O ddział iV- 
W adowi-ie, dnia 18* iipca 1922- 9930
T- 55ó/22/-i. Z a iząd zen ie  p o s tę p o w a n ia  ce lem  u- 

how odnien ia  : -uierci. Anna T a ra tu  a có rka S tefana i 
ivi a r j i ' u r .  56 w rześ..ta  5914 w Wieikopolu .■ tam 
ost u n io  zam .e szk a ła  w yjechała  w r. 1915 dc Roiy 

•H cd  i* p rzep ro w ad zo n y ch  d chodzeń  z m a rła  we wi zo - 
ni-., 191 v j gm inie C zyre  py\v, U raisk ego  gul?. S inar-

* skiej. W nbec iego  g ^ rz  t&u :>;ę na wy:-, sak  Hairk 
M artyn p o s tęp o w an ie  ce  cm udow odnięińa  ̂ ijicic! . 
ń : a ' i u  o g ła sza  się v zw an ie  aby  0 0  dnia 1 i u t i .o  
I 9 | t  u c z  e io n o  w iadom i £ :i sąd o w i albo  adw . Drowi 
żygm i 1 tow . 4 t l a s c w  w e  L w ow ie k tó rego  u sian .iw i:

k u ra to rem  n e o n  cnej. Po  n ły z e te rm in u  i pr 
P o p r o w a d z e n iu  -o w a d ó w , ję d n i .o w o ż  nie p rędze j
1 k w  trzy  m iesiące od  dnia og o sz e n ia  tego  zarzą- 
(lą t ,, ia  w gazec ie  arż ljdow ej sąd  orzeknie o* ta tecz :.ie

■ °  Wuiosku.
Sąd o-ręg , cyw. Cddziai VII.

Lwów, . n u  35 września  1922. 10037
T. 491/22 6 . W<:r o ź tn ;e postępowania  celem uzna-

* a Za zmai L g e .  G z e g  rz Fawbftt syn Iwana uio-  
M -óny isA października 1887 w Groipnie estatn o w 
Li iriedeln b>-,ł ud iat w^wojWe jako iotr.i- z austr. 
Vvcdła przepioji adzonych dochodzeń 00 loku 9 '5  ni? 
!’*)e f> sobie znaku życ a Można zr.teir przyjąć, I ł  

-'£ ‘jd.‘i warunki u staw ow ego  dom niem ana śmłeici pc 
j/byśli §  24. 1 2. ust. cyw. w .iti .  ust. z 31. marca 1918 
I2r‘ 188. iiz . p. p . y  bec wniosek lwa-'?
!P-'-wiuka wdraża się p r stępowanie, celem uznania wy- 
n* “nicnej osoby za er ar ą. Wiadomości o zagiń o n y  

i'.ale iy  u u z ie l l i  Sądowi albo adw okatow i Dr. Karol u w 
A  Kasińskiemu' w e L wow ie , którego  ustanawia się k v  
' ,:lorem .nieobecnego . Zaginionego w zyw a sir .  ab; ii 
■Jł '*'ł przed podpisanym Sądem, o ile żyje, lrbdfc i nny 
rPOsób dał znać-o  sonie. Po dniu i  k w i e i . ' 1923

urodzony dnia 30 „styczni.; 
ły  'w :-^bbiermćtfcff bT-iąc o'

w g ę i « e  w s . c . ć  uuesiecy  od d n a  o cszri.L- is-t o 
:-.a.-..- dze.iia  w , azecie  u rzędow ej Sąd na p o n o n n . 

o ck w yda o r a t s c .  ne o rzeczen is .
Sąd o ręgo,v -*• -  Hny *b '- '.z  ?.: VII.

Lwów, dni i9  " r ś  i a 1 72.' 10341
T. IV 144/22/1. v. u o |  ui ■ » " , ę  ow an ia  cciem  

z n a n a  za  zm arl-g o . .1 arya; i ul..., p n 'S ta n is ła w a  
. (a la rz jn y  z ac-tu ów, u od . Id  .is to p  da 18 5 « 
Ho ■ r - y ik a  h, pow iec ie  i.ow osądec.i m .o d szed  z rac- 
d ijz a c ją  1914 . ua w ojnę jaka zo lu  ef* b. a n n ji au t  . 
1 z wojny, .e uż- nie wrócił, a jd  p -c z ą tk u  1918 roku 
ni .i daje , s- b c znaku  życia. G dy zatem  prz ją* ni> 
cży że zach o d z i u s ta w o w e  ron in -em an ie  z §  1. u ,.  

z- dnia 31. m arca 1918. L. 123. ‘ z. p. p., w d raża  i 
-! ■ p ró śb  S isn is ław a  K «‘py z H <w r?ysk postępow a* 
iie, re lem  uzn nia za  zma»;łegj za inio ego. W yd ;e 
i i :  p rz e to  o g ó lae  wrezwame aby udzielono  Sącow  
u tejr s sm u  lub a-tw. D rowi W rońsk iem u  w Nowyn 
ą c iu , k tó re g o  s ię  u in ie jszem . knrat- rem  za? in io ..ęg o  

u s..m aw ia  w iadom ości o po w yż w ym ienionym  a ieirt 
l i t e g o  o iie p oo .,s ta  e ju/.i' życiu  w zyw a s;ę 1 by 

przeo tu te jszy m  Sądem  staw ił się iub w inny sp o só . 
aw .ad je lit o caram  zyc u. Na ponow ną p ro ś b ę  po duiu 
31. maj - 192Ś. w m es o u ą  w ydanem  lo s ta n ie  s la m w -  
^ze osseczea ię i

5 ąd  okręgow y, O ddział IV 
Mowy Sącz. 18 w rześn ia  1922 984;

L~z, A. XXVIII. .93/20/8. E dykt. Ks. W alerian W e­
sołow ski zm arł dnia 18. sierpnia 1919 r. bez pozosta­
wienia ristą-tniej woli rozporządzeni:'.. Gdy Sądow i nie 
jest w iad*m nfi czy  pozostali dziedzice w zyw a w szy st­
kich pretensje do spadku sobie roszczących  by  w p rze­
ciągu jednego roku od dnia dzisieiszego i i i w a  sw e w 
Sadzie zgłosili i w ykazali gdy;ż w przeciw nym  razie 
spadek jako bezdzfedziczny Skarbow i P a iis tw ą  w yda­
nymi zostanie. Kuraloreeu spuścizny zo sta ł ustanow iony 
adw . Dr. Józef M-oraWieciki we Lwo-wie.

Sad pow itow y S. I. O ddział XXVIII.
L w ów , dnia 3. października 1922. .10029

A. 175/21/17. E dykt. z w ezw aniem  dziedzica, 
k tó rego  p oby t jest niew iadom ym . Sąd pow iatow y  w 
M szanie Dojnej ogłasza, że dnia 29. kw ietn ia 1921 w 
Lubom ierzu zm arła Regina Kołbon pozostaw iają-c roz­
porządzenie ostatn iej ’ woli. w które,m ustanow iła dzie­
dzicom S ebastiana Lupę. Poniew aż Sądow i m ie j^ e  po­
bytu W ojęecha Szm ita i K a ta rzyny  ze Szanitów W sót 
nre ic:st znańem . przeto  w zyw a się ich, aby  w  p rzec ią ­
gu Jednego roku licząc od dnia niżej podanego zgłosili 
się w tu tejszym  Sadzie i wnieśli ośw iadczenie 00 do 
dziedziczenia, w  przeciw nym  bow iem  razhe spadek ' zo ­
stan ie  p rzco rcw adzony  za  zgłaszającym i się dżiedżi- 
ęam i. .-'...•cc

Sąd pow iatow y, Oddział1 I. .
M.szam. D o lna ,'dn ia  27. w rześnia 1922. 9994

I  ikM I«  i C S ^ ^ B N ^ ,  I

Ns. 140/22/1. EDYKT. S ąd  okręgow y w S try ju  
ogłasza w spraw-ach karnych  niżej w ym ienionych 
p rzydybano  nustępująoe ruchom ości: Lp. 1. L iczba czyn 
ności sp raw y  Vr. 31/15 Imię i nazw isko obw inionego 
Alojzy Karge. C zyn karygodny  §. 185, 186 a, b) u. k. 
Opisanie przedm iotu 1 lampa sto łow a z tnnbrą, l tisch- 
liiufer, 1 kapa czerw ona, 1 m iska m osiężna . P ozycja  
księgi bież. 35/15. — 2. Vr. 531/15 M arja Zub i iow . §. 
171 u. k. 1 półm isek, 5 ta lerzyków , 2 ta lerzyk i, 1 raa- 
selniczka, 1 kubek na jaja 58/15. —  3. Vr. 735/15 H ele­
na K oladzyu §. 171 u. k. 1 w anna cynkow a 45/15. —
4. Vr. 1017/15 W ładysław  M aryndec §. 171 u. k. 1 
dzban szklanny, 1 m aszyna d'> szycia, 1 poduszka 54/15.
— 5. Vr. 1117/15 K atarzyna S adow a §. 171 uJt. 1 bu­
dzik, 1 m aszynka do mięsa. 1 cukierniczka 62/15 — 6 
Vr. 536/16 Bargicd Józef §. 171 uk. 1 k rzesło  20/16. —  
7. Vr. 562/16 T ekla Szum ak S- 171 uk. 1 k rzesło  19/16.
— 8. Vr. 709/16 M ana  Momczyńska §. 171 uk. 2 tożka. 
1 komoda, 2 m iednicy, 1 dyw an, 2 drzw iczki szklarnie. 
1 dzbanek szklanny, 1 term om etr, 1 skrzypce, 2 sm y­
czki, g itara  28/16. — 9. Vr. 1016/16 K atarzyna Ken- 
diuk §, 171 uk. 1 latnpa, 1 podstaw ka na m ydło  40/ló
—  10. Vr. 1261/15 (U. V. 916/16 D m ytro  B odnar §. 171 
uk. I szczotka, 1 korkociąg, 1 nóż, 1 taśm a m iernicza 
65/16. —  11- V r. 411/17 łdarcin  B erezow ski §. 171 
uk. 2 worki m ąki, 1 dłuto i 4 podkow y 31/17. —  12. 
Vr. 107/17 Lipa Scliiissel §. 171 uk. 40 śwdec, 1 beczół- 
ka, 25 kaw ałków  ni-^dła. 8 {toczek zapałek. 6 paczek 
cukierków  5/17. — 13. Vr. 1098/17 (U. V. 61/18) Ma­
rja Błalmn §. 171 uk. 7 kaw ałków  z pasu transm isy jne­
go 64/17. —  14. Vr. 1295/17 W ładysław  Rom aniuk §. 
171 uk. 2 notesy, 1 portiel, 1 m ęski zegarek  n ik ló w  
z  łańcuszlkiem niklow ym  100/17 73.17. —  15. Vr. 1445/17 
A,leksander Karm ann §. 171 u. k. 1 szczotka' do sukna, 
'2 m łotki i 1 rew o lw er m ały  133/17. — 16. Vr. 539/18 
P io tr  M aślij §. 171 u. k. 2 łyżki, 2 zamki do drzw i, 1 
pochodtua, 1 harm onia ręczna. 1 trzew ik  podarty  105/17.
— 17. Vr. 558/18 Julian Siem ianow ski §. 171 u. k. 33 i 
pół kg. zoJników do butów  100/18. — 18. Vr. 721/18 
K azimierz S zpan irr §. 171 u, k. 8 kaw ałków  skóry  z 
pasów  traiism lsyinych 131/18. —  19. Vr. 901/1S Adan 
P uzdrow sk i §. 171 u. k. 2 pugilaresy  i 1 to rba czarna 
157/18. —  20. Vr 995/18.. W ładysław  Ry bczyński- § 171 
u. k. 10 łyżek  srebrnych sto łow ych . 20 w ide’ców, 4 
noży, 1 chochla, szczypce do cukru, 14 łyżeczek  m a­
łych do kaw y , 4 solniczki sreb rne , 1 łyżka  w ielka, n  
m ałych łyżeczek deserow ych- 1 s z p ic k a , 2 nalkirywid 
sreb rne  67/18 dep. karny. — 21. Vr. 1052/18 A leksander
Suchaniak §. 171 u, k, <? p?s”  skórcanę M O /1 8 .> 23,

Vr. 386/20 Kindra Kirylo i tow . §. 171 u. k. 1 spódnica
37'20. __ 23. Vr. 563/20 B ęrezdak  J a ę ‘ (§. 171 u. k . , 
w ieszadło od lam py 5 8 /20 .'— 24. Vr. 1.011'20 N ahirny 
Iwan §. 171 u. .<r. 1 r ynka aJimnniowa i k łódka 1^7/20.
— 25. Vr. 1168'20 O leksyn P o ło h n a .§ . 171 u. k. 1 li­
czydło i raspel zużyty  168 20 — 26. Yr. 1267 20 .M iehm 
Michał §. 171 u. k. skóra na podeszw y lSi/20.. — 27. 
Vr. 1320/20 T atarsk i W asyl §. 171 u. k. 7 sztuk pod­
kładek do siodeł, 1 kosa 177/20. — 28. Vr. 1397/20 Li- 
sow ska K atarzyna §. 171 u. k. 1 złota obrączką 194 !2C-
 29. Vr. 1665/20 M elnvk Stefan § 1H  u. k. pólszorK:
213/20. —  30. Vr. 1969/20 Treat W asyl §. 171 u. k. ! 
m tr. 90 cm. sukna. 3 m. 30 cm. sukna i spodnie ro sy j­
skie 252/20. — 31. Vr. 1971/20 Nahluk S telan  §. 171 u. k 
I łańcuch 3 m. dług; 251/20. —  32, Vr. 895/21 Michno 
Jan §. 171 u. k. 1 portfel czarny, 1 zegarek  niklowy,
1 papierośnica. 1 chusteczka 181/21. — 33. Vr. 2037/21 
P aw łów  J-akan §. 171 u. k. 1 siekiera 169/21. — 34. Ns. 
130/22. N. N. §. 171 u. k. 1 poduszka. 1 sirednka 215/22
— 35.U. V. 2580/9 Palukiew icz W asyl §. 461 u. k. 1 
pierścionek z ło ty  z 3 k wnykami 59/9 dep. — 36. U. V, 
'2881/9 Anna Hawryilaik §. 477 u. k. b roszka złota w y ­
sadzana-d iam entam i 6019 dep. —  37. U. V. 270/16 Jew - 
ka Lesiów  §. 460 i 461 u. to. m eaal sreb rny  i etui 120. (6 
dep. —-  38. U. C. 921/16 Tosia R osyłaczka §. 312 i 45*3
u. k. 3 łyżeczki srebrne, 1 serw etką  137/16. —  39. Vr. 
1431/21 G rzegorz W aryw oda §. 171 u. k. 2 łyżki chiże,
1 łyżka, m ała, 3 wiidelce i 1 zegarek kieszonkow y 
2S7/21. — R zeczy  te najpraw dopodopniei są cudzą w ła­
snością. W zyw a się zatem  w łaścicieli, ażeby  zgłosili 
się w t 5*m Sadzie w przeciągu 1 roku, licząc od trz e ­
ciego  ogłoszenia tego edyktu w  „G azecie L w ow skiej" 
j cwe praw o  w łasności w ykazali.

Sąd okręgow y. O ddział V. i VI.
S tryi. dnia 26. czerw ca  1922. 9849 1 3
Cg. XIV 356/22/1. Ł'dykt. Iw an W oskobijnyk ó. 

M ichała z Tyśm ienicy  wnióst przeciw  Mibcnałowi Kwo- 
czaik s. Iw ana i S o fryn it Kwoczak u rf Moniak z T y ś­
m ienicy obecnie niew iadom ym  z- m iejsca pobytu po­
zew  o 300 d/okirów. Na podstaw ie pozwu w yznaczono
I. andiencję pa daień 4. uaidzienniika 1922 godz. 9 la - 
no, sala Nr. 68. Dla nieznanych z mćejsca pobytu poz­
w anych ustaniaw-ia się kuratorem  D ra M aksy mili » ia  
hdlumeniclda adw okata  w S tanisław ow ie, k tó ry  zastę- 
Wiwać bęazią j! pozw anego dopó;kś w Sądzie się nie 
zgłosi lab pełnom ocnika ndc zany-auuje.

Sad okręgow y karny, O ddział XIV. i 
S tan isław ów , dnia 19. w rześnia 1922 10104
C. II. 395/22 Edykt. P rzec iw  W asylow i W asy l- 

ków  gospodarzowd w Jiaszczow ie, — którego m iejsce 
pobytu  jest nieznane, w niesionym  zosta ł do Sądu po­
w iatow ego w T arce  przez Mc/tronę Wasył-ków z domu 
po P aw le  oraz przez Ma-rję, Iw ana, Anny, Mikołajr 
i Kasi. W as.ylków pozew  ó uz.nan.ie w łasności i dopusz­
czenie do współposiadania- grun ta . Na podstawi*3 jtego, 
jpozwu WjtiińaKłólńą /o s ta ła  amJi-encia na c&ier 17.' 
listopąJa  '1922, o godzinie 8 raiio. -—  Celem strzeżeń  a 
p raw  niew iadom ego z m iejsca pobytu W asyla W asy l- 
Ków —  ustanaw ia się P ana  Dr. R osenberga ad w a k a t s 
'w Tui'ce kuratorem . T enże ku ra to r zastępy-w ać bęm zie' 
tegoż w rzeczonej spraw ie na jego (koszt i niebezpie  ̂
czeristw o, dopóki on w Sądzie sie nie zgłosi lub peł­
nom ocnika nie zam ianuje.

Sad -pow iatow y. O ddział III.
T urka, dnia 21. w rześn ia  1922. 10131
P rez . 2579/18/2/22. P rezes  Sądu okręgow ego w 

K rakow ie zam ianow ał na  IV. zw yczajną z dniem 1. 
grudnia 1922 r. rozpocząć się m ającr kaitfmcję Sądu 
p rzy s ięg ł/ch  w Sądzie okręgow ym  • w' Jaśle  p rzew odni­
czącym  T rybunału  Sądu p rzysięg łych  W iceprezesa 
Sądu okręgow ego T y tusa  I. opa-tinera, zaś zastępcam i 
przew odniczącego sędziów  okręg. B ronisław a W ojna- 
w skfesro. Dra T adeusza ITlisa, M łchnfa Pu2*Ja»to-w- 
•;kłtgo i B niesfaw a D zianctta.

P rezes Sadu o-kresou *go.
Jasło, dnia .12. października 1922 r. 10124

P r. III. 75/22/2. Są-d o k ręgow y  k a m y  jako  p ra ­
sow y  o rzek f na \\'niosek Prokiuratwry po myśżi §. 493 
pk., że tre ść  pistna drulkowege /w ydanego przez C en­
tralny. K om itet w y b o rc z y  Związku p ro le taria tu  nclaut 
i w si a to  w artyku le  pt.: „W szyscy  uciskani i w y ­
zyskiw ani do  czy-nu" o raz  a rtyku łu  pt.: ...Chieuc" — 
zaw iera  w  oałej sw ej osnow ie znam iona wystęjjkju' 
z 8. .300 w zględnie  §. 302 uk. zakazuje się roasz-*cz»- 
lila inkrynńnow anego  pism a draki wegc.

Sad ck ręgow y karny . Oddzkał III.
K raków , dnia 31. października 1922. 10069
P r. III. 7 l/? 2 /2. S ąd  okręgoy y  Karny jako p ra ­

sow y  o rzek ł na w niosek P .-o ta ra lu ry  po m yśli §. 493 
pk. że  treść  odezw y drukow ej pt. „M y a ołsr 1—  S to ­
sunek do w yborów " drukow anej u Józefa  E*schera w 
K rakow ie, a w ydanej przez O n tr a in y  Kom itet -wybor­
czy  Kwiazkiu p ro letaria tu  miast i wsi- w szcz-erółm ści 
ustępów : na str. 1-szcj od stów ; „nie będą mogli 
zn ieść11 do ..zorganizow ać i w alczyć", na s tr . 2-g*ej 
od stów : „lud praruóacy" do  „M iast i wsj“ i na str. 
3_riej i 4-tej od słów : ,„I. P P S . pragnie" do „popeł­
nia oszustw o" —. zaw ie ra  w całej sw ei osnow ie zn a­
miona w ystępku z §§. 30? i 305 uk. o raz  z  §. 24. u s t 
prasow ej z 1J. grudnia 1862 L. 61 D zpo ex 1863. Za- 
kazujie się rozszerzan ia  inkrym inow anej odezw y d ru ­
kow ej, za tw ierdza  się zarządzoną p rżez  Prokurt* »  ę 
konfiskatę pomienionej odezw y  a p rzy trzym an ie  e®zem  
p łarza tejże odezw y m aja być^znlszczone.

. Sąd okręgow y kam y . O ddział III.
Kraków, 23, npżdźjcrnat? 1922, . . 9*46

i



„GAZETA LW OW SKA” z dnia 8. listopada 1922.

P r. III. 70/22/2. Sąd ok‘ręgow y k a rn y  jamc p ra ­
so w y  o rzek ł na wniosek P roku ra tu ry  po myśli §. 493 
pk. że treść  zam ieszczonego w piśmie drokow em  wy- 

. ckm1 n  w . żargonie żydow skim  przez  C entralny  Ko­
m itet w yborczy  niezależnych socjalistów  w Polsce a r-

w przeciw nym  razie  k w it ten  za nieistniejący uznany 
zostanie.

Sąd okręgowy. O ddział IV.
S tan isław ów , dnia 16. sierpnia 1922. • 9793
T. 372/22/4. Z arządzenie um orzenia papierów

tyłcułi. z napisem  „Do judu pracu jącego" a to od w artościow ych. Na w n ip e k  Alarji S iem asz podejmuje 
stów : 1) „I dzisiaj w ięcej niż kjcdyUcolwieij" do stów : sjq postępow anie celem  um orzenia w ym ienionych ni-
..staw aii się żerem  arm atn im 1', 2) od stów  „Zam iast 
szerzenia ośw iaty  do stów : „łez w dów  i sieró t" za­
w iera  w całej sw ej osnow ie znamion:!, 'W ystępku z §§• 
300 oraz 303 uk. Zakazuje się rozszerzan ia  • inkrym ino­
w anego  pisma drukow ego, za tw ie rdza  się zarządzona 

■ przez P ro k u ra tu rę  konfiskatę pomiienionego pism a a 
p rzy trzym ane  egzem plarze tego pisma m ają być zni­
szczone.

Sąd ok ręgow y  karm ". O ddział III.
Kraików, dnia 23. października 1922. 9845
P r. III. 78/22/2. Sąd okręgow y k a rn y  jako p ra ­

sow y  na w niosek P ro k u ra tu ry  po m yśli §. 493 p. k., 
że z da ty  K raków , dnia 2. listopada 1922 w m yśli w nio­
sku P o to ra tu ry  S s; 77/22/2 T reść  zam ieszczoneśtr w 

'N r. 11 periodycznego czasopism a drukow ego „Sztan­
dar r M łodzieży" w ydanego w7 żargonie żydow skim ) z 
da ty  K raków, dnia 1. listopada 19?2 artyku łu  z napi­
sem : „Do ludu żydow skiego w P o lsce" zaw iera  w ca- 
lep sw ei osnow ie znam iona zbrodni z §. 65 lit. c. uk. 
z a te m  je się 'rozszerzanie tego  artyfcutn, .za tw ie rdza  
się zarządzoną przez P ro k u ra to ra  konfiskatę pomionao- 
nego ruuncni a p rzy trzym ane egzem plarze teg o  cza­
sopism a ruaia być /.niszczone.

Sad tskręgow y karny , O ddział III
Kraków', dnia 4. października 1922

f t te O R T V Z A £ £ 3 .

T. 232/22/3. Edykf. Na w niosek M aksa B ergm ana 
w K opyczyncach w draża się postępow anie celem  a- 
m o rtŁ a c ji rzekom o spalonege w czasie ix>żaru w  Bu- 
czaczu kw itu zastaw niczego  F k sp o zy tu ry  alce Banku 
hipotecznego w S tan isław ow ie  Nr. 7680 z dnia' 4. maja 
1914 na zastaw iona dw a zegarki m ęskie, 1 zegarek  
damski k ry ty . 25 par kulczyków , 5 broszek, 3 szpil­
ki, 2 spinki (saJussring), 5 p ierścionków , jeden p ierś­
cionek z b ry lan tem , 2 bransoletk i, 2 nasdw ki. 5 -wi­
siorków , okulary, 2 pierścionki z ran d k am i, parę  kol­
czyków  z raudfcam i. P osiadacza  pow yższego  kw itu 
zastaw niczego  w zy w a  się by zgłosił się ze swojemu 
praw am i w iut. Sądzie w  ciasw  6 m iesięcy od dnia 
ogłoszejila niniejszego edyktu  w „G azecie L w ow skiej"

żcj papierów  w artościow ych , k tó re  w nioskodaw cy 
m iały zag iń® ; w zyw a się posiadacza tych papierów  
•aby je w ciągu jednego okji od dnia pierw szego oglo-, 

szenia zarządzenia  płatności w ierzytElności przedło­
ż y ł temu Sądow i; także inni interesow ani tnaja zgłosić 
sw oje za rzu ty  przeciw  w nioskow i. W  razie p rzec iw ­
nym uznałby Sąd po upływ ie tego ten jiinu  te papie­
ry  w artościow e za umorzn^ł.-c. .O znaczenie papierów  
w artościow ych : k w it zastaw n y  Nr 6042 z dnia 14. 
grudnia 1921. w ystaw iony  przez Polska k ra jow ą kasę 
pożyczkow a we Lw ow ie.

Sac! ok ręgow y cyw ilny. O ddział VII.
Lw ów , dnia 3. październiku 1922. 10056
T. VI. 35-1/22/1. Zarządzenie um orzenia papierów  

w tartościow ych, Na w niosek W iefdSski-ego Banku 
Zw iązkow ego filii K raków  w draża  się postęoow anie 
celem um orzenia w ym ienionego niżej papieru  w arto ś­
ciow ego, k tó ry  w nioskodaw cy m rlf zaginąć; w zyw a 

Vię posiadacza tego papieru, aby  go w ciągu sześciu 
m iesięcy od dnia ogłpszetiia zarządzen ia —- przęd ło . 
7,vł tem u Sądow i; także inni in teresow ali m ają zgłosić 
sw oje zarzu ty  przeciw  w nioskow i. W  razie p rzed w - 
inyin uznałŁy Sad na ponow ny w niosek po upływ ie 
tego term inu te.n papier w artości.w y za um orzony. — 

10132^K siążeczka w kładkow a W iedeńskiego Banku Z w iązko­
w ego filii K raków  Nr. 1S970 na 282150 m arek , w y s ta ­
wiona na Sim ona D Roseniiełd.

Sad okręgow y cyw .. O ddział VI.
Kraików, dnia 21. $ w rześn ia  1922. 9921
T. IV 151/22/1. Z arządzenie um orzenia papierów  

w artościow ych . Na w niosek Jana  i Z uzanny W arechów  
z Lipnicy W ielkiej na O raw ie podejm uje się postępo­
w anie celem  um orzenia w ym ienionych aiżei papierów  
w artościow ych , k tó re  wirwoskodawrom m iały  zaginać 
.W zyw a się posiadacza tych papierów , aby  ie w ciągu 
sześciu m iesięcy od  dnia ogłoszen ia  zarządzenia p rzed­
łoży ł tem u sądow i. T akże inni in teresow ani m ają zg ło­
sić sw oje za rzu ty  przeciw  w nioskow i. W  raz ie  p rze ­
ciw nym  uznałby Sąd p o  upływ ie tego term inu te p a ­
p iery  w artośc iow e za iiimorzone. O znaczenie papierów  

w arto śc iow ych : 1. książeczka w kładkow a Nr. 2203 
Ludow ego Banku Spółki akcyjnej w Jab łonce na k w o ­
tę 2.021.61 Koron czeskich opiew ająca a w ystaw iona  
na nazw isko Jan a  i Z uzanny W arech ó w ; 2) książeczka

w kładkow a N r .* 2202 Ludow ego Bratku t>p6txr akcy j­
nej w Jabłonce na kw otę 10.162.68 flrt^P- o**ew-..*acą 
a w ystaw iona na nazw isko Jana i Zuzanny W a r t .  
chów.

Sąd okręgow y, O ddział IV.
Nowy Sącz. d n i a  19 w rześnia 1922. 0i07e
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t. pis ak tjonarjuK zew  i; o źn s  p rze j z e ć  >v :c 
s ótki. O-

Zaprasza się wszy^&ich czfonków BANKU |M fc. 
DYTOV.-EGO w SAMBORZE na

V\fALNE ZGROMADZENIE, 
któ re  odibędzie się w lokalu Banko, dera 19. fe tw rao  \ 
1922 o godzinie 5 popoł. W razie braku kcR»pieni A l­
bedzie się to zgrom adzenie w godzinę p ó ź n i e j ,  i»rz.v 
którem  uchw ały  bez w zględu na ilość iaw kitycn  4Ą 
członków  zapaść mogą.

PorządeK dzienny:
1) S praw ozdanie D yrekcji za czas od 1 s ty o g , . 

1914 do końca października 1922 i udzielenie DytL-kcj; 
absoiutoiiam i;

2) razwiązanńe Banku i uchwalenie likwiaa.;^ 
B anku ; *

3) w ybór litk.widatorów.
Sam bor, diiia 24. października 1922. MI3.I

C złonkow ie R ady nadzór.: P rezes  R ady  nadzór,ezc>:
Arnold Raah nip. M ichał B arański mp.

Emanuel Apfolsus mp.

«. -m Z Ą ®  S P O tK l A K C Y IN E.

J iĘ B Z Y łłIS T lB E  GBEOCIBDI"
• SK3 A K C V II LWOWIE

podaje niniejsrem do wiadomości, że na moc? uchwał? Nadzwyczajnego IPainego Zgromadzenia akcjonarjuszów 
z dnia 26. maja 1922 roKu i zezwolenia Minisiersiwa Przemysłu i Handlu

podwyższa s!? lopifoł Ńą]®}SpdftI do ipoliśoi SOOJiO-COO -Mlip.
przez wypuszczenie 3 0 0 ,0 0 0  sztuk na okaziciela opiewających akcji nominalnej wartości po 1.000 THp.

W arunki emiąji :
1) Właścicielom poprzednich a k c j i :

a) na  okaziciela po 709 Mkp. uchw ałą konsty tuującego W alnego Zgromadzenia z dnia 21. m arca 1921 przew alutow anych na LOO©1-
nom w artości, noszących num ery 1 do 20 000,-

b) im iennych po 1.000 — Mp w ydanych w  pojedynczych akcjach po 1.000-— Mkp. i w  zbiorow ych po 10,000-— Mkp. i po 100.006-—
Mkp, noszących num ery  od 20.001 do 101.000 

przysługuje  praw o poboru jednej nou-ej akcji na okaziciela w artości nom. 1.000-— Mkp. na każdą posiadaną s ta rą  akcję.
2) Cena em isy jna now ych akcji dla posiadaczy akcji poprzednio w ydanych, k tórzy  do 30. listopada 1922 roku w łącznie zgłoszą chęć w ykonania p ra ­

w a poboiu  i do tego term inu w płacą całą nal-iżyiość, w ynosi 13i5 — Mkp. o,d sztuk i, w czem m ieści się należytość za konfekcję, stem pel 
oraz podatek giełdow y. Z kw oty  tej 1.000— Mkp. przeznacza się na kap ita ł zakładow y, resz ta  zaś po pokryciu kosztów  em isji na  fundusz 
rezerw ow y nadw yżek em isyjnych.

3) P rzy  dokonaniu w płaty należy przedłożyć stare  akcje (w zgl. tym czasow e potw ierdzenia, o ile oryg inalne akcje  nie zostały  jeszcze odebrane) ce­
lem  stw ierdzenia na nich wrykonania praw a poboru.

4) Posiadacze starych  akcji, k tó rzy  nie zgłoszą chęci w ykonania prawa poboru do term inu w yżej podanego, albo nie w płacą całej nałeżytości przed
upływ em  term inu, tracą praw o poboiu.

5) P ozostałą  i ość akcji nowej em isji, oraz te  akcję, na k tóre praw o poboru  nic zostało  w ykonane, odstępuje Spółka now onabyw eom  po cenie
2.600 — Mkp. za sztukę.

6) W szelkie alceje bezim ienne nowej em isji będą w ydaw ane w sztukach  pojedynczych 1 zbiorowych po 10 i 100 sztuk . O ile akejonarjnsz  p rzy  zgło­
szeniu nie zaznacza, w  ja k ic h  jednostkach życzy sobie przydział akcji, p rzysługu je  Spółce praw o przydzielać akcje  zgłoszone w  sztukach 
zbiorow ych lub pojedynczych w edług sw ego uznania.

7) Na akcje now ej em isji p rzypaaa  1 głos na 3 sztuki.
8) Akcje now ej em isji biorą udział w zyskach  Spółki ud 1. styczn ia  1923.
9) Zgłoszenia na w ykonanie p raw a poboiu  i na pobór now ych akcji przyjm uje „GAZ ZIEMNY- Ska z ogr. o. we Lwow ie, uf. Sapiehy 3 i w  W ar­

szaw ie, u). Szpitalna 5 m 2.
10) N ależvtość należy w płacić albo wrąr, ze zgłoszeniem  albo też ua rach bież. „Gazu Z iem noęo' ; w POLSKIM BANKU KRAJOWYM, w e L w ow ie —

PO LSK IEJ KRAJ. KASIE POŻYCZKOW EJ we Lw ow ie -  POCZTOW EJ KASIE OSZCZĘDNOŚCI Nr, 541.632.
Przydział akcji nowej em isji poza praw em  poboru zależy od uznania Zarządn Spółki.

Lwów , dnia 30. października 1922.
„MIĘDZYMIASTOWE GAZOCIĄGI • SPÓŁKA AKCYJNA w e Lw ow ie, ul. Leona Sapiehy-' 3.

Inź. Karol JU RASZ m.p. Inż. W ładysław  SZAYNOK m.p.

lW : SPCJŁka. WYDAWNICZA. , Redaktor naczelny i odpowiedsłaiay: Stanisław Rosaewakl
Z O n u H  Folskfej, pe i mządem Z. KjeibKsłewiczs, ChorąicmTO 31,


